10 gr. 


Nr. SSA 


NOWINY CODZIENNE 


Warszawa, Sobota 


10 gr. 


26 marca 1938 r. 


Polska nie jest domem zajezdnym 


Ustawa © utracie ody 


Wbrew dotychczasowemu zwycza- 
jowi, Sejm już na piątkowym po- 
siedzeniu, które nie będzie ostat- 
nim, zajął się poprawkami wnie- 
sionymi przez Senat do projektu 
ustawy skarbowej. Przy tej spo- 
cobności znowu wypłynęła spra- 
wa wyrębu w lasach państwo- 
wych. Sejm, jak wiadomo, zmie- 
nił art. 11 ustawy skarbowej i o- 
graniczył wyręby, Senat nato- 
miast przywrócił temu artykuło- 
wi brzmienie rządowe. . 

Przeciwko przyjęciu poprawki 
Senatu wypowiedział się pose? 
Freyman, zwalczający gospodar- 
kę w lasach państwowych. W gło- 
sowaniu za wnioskiem o odrzuce- 
nie zmiany Senatu, oświadczyło 
się 65 posłów przeciwko 48. Za- 
brakło kwalifikowanej wiekszości 
3/5, a tym samym zmiana Senatu 
została przyjęta, 

Przewodniczący wicemarsz, 
Schaetzel stwierdził; że prace nad 
ustawą skarbową i preliminarzem 
budżetowym na rok 1938/39 zo- 
stały zakończone. 

„POLAC z 
KOMPROMITUJA 
POLSKE 

Po załatwieniu kilku spraw 
arobniejszych, Sejm zajął się waż- 
ną ustawą o utracie obywatel- 
stwa. Projekt rządowy referowal 
poseł Hoppe: „Kto myśli o Pola- 
kach za granica — mówił refe- 
rent — ma przed oczami dwa ob- 
razy, jeden to obraz gorącego pa- 
triotyzmu, ofiarności, tęsknoty i 
miłości do kraju; drugi obraz — 
to zarówno wł: ciciele domów pu- 
blicznych Argentyny i Brazylii, 
jak i ci z paszportów obywatele 
polscy, co na ulicach Nowego Jor- 
ku demonstrują przeciw Polsce, 

i ci co na szerokim Świecie 
uczą się jak Świat podpalać, jak 
urzyć kościoły, jak po powrocie 
do kraju mordować księży. W tej 
drugiej kategorii pomieścimy tych 
którzy już dawno wyrzekli się 
Polski, zapomnieli, albo nigdy nie 
znali języka polskiego, a dziś pod 
wpływem zdarzeń pólityczf ni 
przypominają sobie, że ojciec na- 
leżał do jednej z gmin w. byłym | 
zaborze austriackim, albo był za- | 
pisany do ksiąg ludności w byłym 
zaborze rosyjskim. Te dwa odręb- 
ne Światy mają wspólny formalny 
związek — paszport. Zerwanie 
tego związku ma na celu przedlo- 
żona ustawa. 


DYSKUSJA | 
O WIEŹNIACH 
BRZESKICH 
W dyskusji poseł Morawski 
zgłosił poprawke, postanawiającą, 
że ustawa nie dotyczy osób ska- 
zanych wyrokiem sądowym za 
czyny niehańbiące. Zaznacza wy- | 
raźnie, że chodzi mu o więźniów; 
brzeskich. wprawdzie rząd złożył | 
w komisji oświadczenie, że usta- | 
wa ich nie dotyczy, ale rząd i izby | 
się zmieniają, a ustawa pozostaje. | 
Przeciwko ustawie wypowie- | 
dzieli się oczywiście Ukraińcy i, 
żydzi. 
POLSKA NIE JEST 
DOMEM ZAJEZDNYM 


Poseł Hutten - Czapski przypo- | 


mniał, że kilka lat temu obywa- 


przęjgieka przez Semańl 


Sesja budżetowa dobiega końca. | jedni twierdzą 200 tysięcy, a inni 


— 300 tysięcy osób, których przy- 
należność do Polski była na pew- 
no w wielu wypadkach wątpliwa. 
Rzeczpospolita nie może być. do- 
mem zajezdnym, do którego przy- 
jeżdża każdy, komu się to podo- 
ba i zostaje każdy, kto chce. Uzy- 
skanie obywatelstwa musi zale- 


| om a BB 

ŁOMŻA, 25.3. 1 

W dalszym ciągu procesu o naj- 
ście na Wyszonki zeznaje dalej 
świadek  Rajewski, przodownik 
służby śledczej, który przema- 
wiając w stronę prokuratora, u- 
siłuje wytworzyć odpowiednią 
atmosferę około swych zeznań. 
Zapuszcza się w analizę psycho- 
logiczną oskarżonych, wywołując 
wrażenie, jakoby posiadał niezbi- 
te dowody ich winy. Opowiada 
sądowi, jaką drogą dochodził do 


zebrania dowodów. Twierdzi, że 
Wyszyński na pewno był w Wy- 


skarzonego odnalazł kawałki ziel- 


żeć od interesu i dobra panstwa. 
Zgłasza rezolucję wzywającą rząd 
aby nadawał obywatelstwo tylko 
osobom, których pochodzenie pol- 
skie nic ulega watpliwości, 

Decyzja musi należeć do mini- 
stra spraw wewnętrznych bez pra 
wa delegowenia uprawnień na 
władze niższej instancji. 


W głosowaniu wszystkie po- 
prawki mniejszości odrzucono. 
Za poprawką posła Morawskiego 
głosowali Ukraińcy. żydzi i kilku 
posłów polskich. Ustawę uchwa- 
łono wśród hucznvch oklasków. 
Uchwalone również rezolucję po- 
sła Hutten - Czapskiego. 


Wyrok dziś o godz. 13-ej 


100 osób. Wzywał tłum do rozej- 
ścia się, jednak, jak sam twier- 
dzi, prawdopodobnie wobec hała: 


| 
su — nikt go nie słyszał. Świa* 


dek rvzpoznaje łuski karabinowe, 
przy czym zostaje stwierdzone, że 
żadna z łusek, pozostających w 
dowodach -rzeczowych, "nie nadaje 
się do karabinu Szymborskiego. 

Okazuje się również, że karabi- 
nem tym strzelać nie można, po- 
nieważ nie wyrzuca naboi. Swia- 
dek post. Tułaza nikogo z napast- 
ników nie rozpoznaje. 

Świadek post. Wiktorowicz 


szonkach, ponieważ na rowerze o- | przysparza wiele kłopotów proku- 


ratorowi. Na jego pytanie, kto 


ska. Dowodzi, iż wobec tego Wy-| pierwszy zaczął strzelać, odpowia- 


szyński 


jechał polem, wyciąga | da: „Aa... to ja“. Na sali weso- 


stąd wniosek, że polem musiał | łość. Nierozgarniętego policjanta 


jechać do Wyszonek. 

Świadek specjalna część swego 
przemówienia poświęca Sprawie 
„Sszkalowania* policji. 

Swiadek twierdzi, że zażalenia 
oskarżonych były inspirowane, 
nie chce tylko zdradzić, przez 
kogo. 

KTO STRZELAŁ 
PIERWSZY? 


Świadek przod. Matyszczak u- 
trzymuje, że napastnicy strzelali 


| 


| sędzia odsyła. 


Prok. Tuszowski raz jeszcze 
pyta Rajewskiego o nazwiska o- 
sób, które miały inspirować zaża- 
lenie na policję. Według wiado- 
mości konfidencjonalnych Rajew- 
skiego, inspiratorem był adw. 
Mieczkowski. Adw. Borowski py- 
ta Rajewskiego, dlaczego zapra- 
szał do wzięcia udziału w docho- 
dzeniu obce osoby, jak kierowni- 
ka poczty itp. Rajewski odpowia- 


w piersi. Liczba atakujących we-! da: „Przewidywałem, iż oskarże- 


dług niego miała wynosić około ni moga się skarżyć, że byli bici“. | katedr historycznych przez ży-|w najlepsze. 


GO W j ez ien 


Uporządkowanie stosunków 
politycznych w Polsce, wyma- 
ga zlikwidowania obcych agen 
tur. Do  najniebezpieczniej- 
szych i najbardziej szkodli- 
wych należą niewatpliwie loże 
masońskie. 

Walka z lożami masońskimi 


| w Polsce nie jest łatwa. Nie da 


się ona przeprowadzić w krót- 
kim czasie i wymaga szeregu 
najrozmailszego typu posunięć 
politycznych. Pierwszy etap 
tej wałki, uświadamianie spo- 
łeczeństwa o roli i niebezpie- 
czeńsiwie masonerii, jesl na 
dobrej drodze. Propaganda an 
tymasońska robi swoje, społe- 
czeństwo zaczyna się coraz le- 
piej orientować, że masoneria 
to nie jest bynajmniej organi- 
zacja filantropijna, nie mie- 
szająca się do polityki. 
Przychodzi czas, by obok 
propagandy głos zabrało pra- 
wo i inierweniowało we wszy- 


soni 


Don e a 
C O A 


istnieją dowody, 
gólni obywatele państwa pol- 
skiego nałeżą do obcej agentu- 
ry, zwanej masonerią, 

I dziś, co prawda, istnieje 
przepis prawny, a mianowicie 
art. 165 kodeksu karnego, któ- 
ry pozwala na ściganie maso- 
nerii. Nie wymienia on jednak 
wyraźnie masonerii į pozwala 
w ien sposób interpretować, 
co prawda w sposób bardzo 
naciągany, że nie dotyczy tego 
międzynarodowego związku 
tajnego. 

I dlatego z uznaniem należy 
powitać zgłoszony przez posła 
Budzyńskiego projekt ustawy, 
wyraźnie występujący prze- 
ciwko masonerii i ustalający 
kary za przynależność do tej 
organizacji. = 

Nie sądzimy bynajmniej, że 
wystarczy na zwalczenie maso 
nerii pewna ilość przepisów 
prawnych i kar, nakładanych 


telstwe polskie otrzymało, jak|stkich tych wypadkach, gdylprzez państwo. Wydanie spe- 


że posztze-, 


W OBRONIE GODNO- 
ŚCI ADWOKATURY 


Adw. Mieczkowski prosi o zba- 
danie obecnego na sali Grzegorza 
Wnorowskiego na okoliczność, 
czy, jak twierdzi Rajewski, praw- 
sdą jest, żew gabinecie adw. Mie- 
czkowskiego w poprzednim dniu 
rozprawy adwokat namawiał o- 
skarżonych do nieprzyznawania 
się da winy. Grzegorz Wnorow- 
ski, zaprzysiężony, kategorycznie 
stwierdza, że to nieprawda. Sąd 
stwierdza, że te zeznanie całko- 
wicie sprawę wyjaśnia. i 


Po przerwie mec. Borowski skła 


BEDE ORK RT" T"-IW URUK WRO ZEE ANEZANNEWOWAZZNAY || 


„MODLIŁ SIĘ KIEDYŚ RABIN LEVY ICEK Z BERDY- 
CZEWA W ŚWIETO JOM KIPPUR W LWOWSKIEJ „JE- 


SZIBIE”. POŚRODKU MODLITWY 


ZATRZYMAŁ SIĘ 


WSZAKŻE ZNIENACKA I SŁYSZANO, JAR GROZIŁ KO- 


MUŚ W POLSKIM JĘZYKU: „JUŻ JA i 
PODCZAS WIECZERZY ZAPITAŁ SIĘ RABIN 
„NIE OŚMIELAM SIĘ CZYNIĆ 


SKI BERDYCZEWSKIEGO: 


CIĘ NAUCZE” 


LLWOW- 


ZRESZTĄ ŻADNYCH ZASTRZEŻEŃ CO DO WASZEGO 
SPOSOBU MODLENIA SIĘ, ALE O JEDNO ZAPYTAĆ SIĘ 


MUSZE: 


JESZCZE ODZYWAJĄC SIĘ PO POLSKU?". 


JAK MOGLIŚCIE PRZERWAĆ MODLITWĘ I TO 


„Z INNYMI 


PRZECIWNIKAMI — ODPO WIEDZIAŁ MU RABIN LEVI 
ICEK — DAJĘ SOBIE LEPIEJ RADĘ, A IZLI Z KSIĘCIEM 


DEMONEM POLSKI”. 


Bücher“, Hellerau 1928, str. 


(Buber: „Die chassidischen 
150). 


Rok Xil 


Wojska gen. Franco 
nacierają na granicę katalońską 


a] 
O 


SALAMANKA, 25. M. Hues- 
ca zostało obecnie calkowicie o- 
swobodzone. Cmentarz, na któ- 
rym znajdowało się dowództwo 
wojsk oblegających, został zaję- 
ty przez wojska gen Franco. | 

Natarcie wojsk gen. Franco 
na wschód od Huesca w kierun-| 
ku silnie umoenionej granicy ka-| 


talońskiej trwa ż niesłabnacą © 
nergią. 

SARAGOSSA. 25. 3. Czołowe 
oddziały armii, dowodzonej przez 
gen. Yague, posuwają sie na- 
przód wzdłuż drogi Saragossa — 
Lerida i przed nocą stanęły wczo 
raj w odległości kilku kilome- 
trów cd Bujaleroz. 


W górach śnieg trwa 


w Warszawie 


W piątek trwała w Polsce pogo 


czenie procesu o Wyszonki 


-+ 150 ciepła 
da słoneczna o zachmurzeniu u- 
miarkowanym w dzielnicach pól- 
nocnych, a o niewielkim lub zupeł- 
nie bezchmurnym stanie nieba na 
pozostaiym obszarze kraju. Na Ka- 
sprowym Wierchu było pogodnie 
przy słabym wietrze południowym. 
o godzinie T-ej 


Temperatura mie 


| nosiła od 0 na Podolu do 9 st. nad 


da oświadczenie, w którym wska. 
zuje na niespotykane metody a- | 
takowania obrony w czasie prze- ; 
wodu sądowego. W trosce o god- 
ność i powagę stanu adwokac- 
kiego imieniem ławy  obrończej 


znań Rajewskiego do Rady Ad- 
wokackiej. Sąd przychyla się do) 
wniosku obrony. 


Po przesłuchaniu świadków 
przewodniczący zamknął przewód 
udzielając głosu prokuratorowi, a 
następnie obrońcom. Wyrok bę. | 
dzie ogłoszony dziś o godz. l-ej: 
po poł. 


morzem od —2 st. dò +10 st. w gó 
rach (Kasprowy Wierch). Nikłe o- 
pady zanotowano w ciągu doby u- 


biegłej gdzieniegdzie na północy 
kraju. Grubość pokrywy śnieżnej 
i wysoko w górach wynosi 64 cm. 
ina hali Chochołowskiej, 142 przy 


Morskim Oku, 146 na hali Gąsieni- 


: s s 'cowej, 185 na Kasprowym Wier- 
prosi sąd o przesłanie odpisu ze-. i E 


chu i 112 na Zaroślaku pod Ho- 
werlą. 


W Warszawie o godzinie 11-ej no 
towano: ciśnienie "515 mm. tem- 
peratura = 15,0=%5t. -opaók i 

>rzewidywany przebieg pogody 
w can. 26 bm.: 

Pogcda słoneczna z  przejścio- 
wym wzrostem zachmurzenia wian 


jutro zamieścimy w „ABC“ 


Wyjaśnienie d-ra Tadeusza Gluzińskiego 


W sprawie jego „listu“ do płk. Koca wraz z fotografią dokumentu 


Propaganda na Katedrach historii 
Niepokojące wieści z Uniw. J. P. 


Systematyczne 


cjalnej ustawy  antymasoń- 
skiej będzie miało jednak bar- 
dzo istotne znaczenie wycho- 
wawcze, gdyż wskaże zupełnie 
wyraźnie, że organizacje ma- 
sońskie stoją poza prawem. W 
tych warunkach bałamucenie 
opinii publicznej twierdze- 
niem, jakoby państwo tolero- 
wało niasonerię, nie będzie 
możliwe. 

Przecież znaczny odsetek człon 
ków masonerii, to nie są mło- 
dzi entuzjaści, którzy chętnie 
narażają się na konflikt z ko- 
deksem karnym. To przewaź- 
nie starsi panowie z brzuszka- 
imi, zasiadający w licznych ra- 
dach nadzorczych, lub na wy- 
sokich urzędach. Przeważnie 
myśl o 5 lub 10 latach więzie- 
nia ochłodzi ich zapały do sta- 
wania się członkiem lóż ma- 
sońskich. A grzywna w wyso- 
kości nieograniczonej, nie bę- 
dzie przyjemną perspektywą 
dla człowicka, któremuby na- 


opanowywaniej wicły z pół znanego znaku trwa; 
| wa skandalicznej w dzisiejszych 


| 


wet zapłacenie grzywny w wy- 
sokości paru tysięcy złotych 
nie zrobiło uszczerbku. 
Oczywiście poza tymi pana- 
mi, których stosupek do maso- 
nerii jest oparty na lak, czy 
inaczej pojętym interesie I W; 
stosunku do których normy/ 
karne odegrają swoją rolę, są) 
istotni inicjatorzy i kierowni-| 
cy w znacznym Stopiuu semic-, 
kiego pochodzenia. Tu juź prze! 
pisy karne nie pomogą- | 
I dlatego następnym etapen 
wałki z masoneria, będzie iç- 
pienie tych istotnych iniejalo- 
rów i kierowników, będzie wy 
twarzanie takiej atmosfery w! 
społeczeństwie, któraby im od | 
bierała wszelką pomoc i opar- 
cie. Wstępnyni jednak elapem 
musi tu być wyrażne ustawo- 
we ustalenie, że przynależność 
do masonerii jest zbrodnią 


wobec Narodu i Panstwa Pol- | 


sklego. | 
TAR. 


Jeszcze nie przebrzmiała spra- 


warunkach polskości nominacji 
Józefa  Feldmana na katedrę 
krakowską po narodowcu Ś. P. 
Waciawie Sobieskim, a oto 
dochodzą nas dziwne i po- 
nad wszelką wąpliwość āu- 
tentyczne wiadomości z uniwersy 
tetu warszawskiego. 

Oto — katedra po zasłużonym 
uarodowcu, é. p. Wacławie Toka- 
rzu ma zostać w najbliższym cza 
sie obsadzona przez dzielnego wy 
kładowcę, mało się jednak znają- 
cego na historii najnowszej. prof. 
Oskara Haleckiego, dotychczaso- 


wą zaś jego katedrę objać ma 
jeden z profesorów „Wolnej 
Wszechnicy Polskiej”, niepozba* 


wiony zreszta przymieszki semie 
kiej i jeden pono z inicjatorów 
osławionego „Zrębu”. 

Czy wykłady historii na na- 
szych wszechnicach mają być sta 
le monopelem sekciarzy? 
no" mtcuwkzo E ONEj 


ABC ŻĄDAĆ 


W kioskach Ruchu 
U sprzedawców ulicznych 
W urzędach pocztowych 


We własnych punktach sprze- 
daży 


mm Şir. 2 


„ABC dta 


Slaska 


Oddział „ABC“ w Katowicach, ul. Stawowa 16 — tel. 313-28. 


Proces o zajścia 
w czasie $trajku aiodowego w $ emianowicach 


Sąd grodzki z Katowie na sesji 
wyjazdowej w Siemianowicach | 
Śl. rozpatrywał sprawę głośnych | 
zajść, jakie miały miejsce w cza- 
sie strajku głodowego górników 
kopalni węgla „Siemianowice w 
Siemianowicach Śl. W czasie kil- 


kudniowego strajku na ulice Sie- 
mianowie Śl. wyległy rodziny 
strajkujących górników i demon- 
strowały na rzecz głodujących. 
W czasie zajść zdemolowano kil- 
ka mieszkań wyższych urzędni- 
ków kopalni, a ponadto zraniono 


Bez kłopetu 


Przeszła 20 smaków zup KNORR 
daje możność Pani Domu gotowania 
codziennię innej zupy, przy czym ma 
to przekonanie, że taka zupa przed- 
stawia pewną wartość odżywcza, Doj 
zupy KNORR można dodać jako | 
wkładkę pipserakj hłyskawiczne we- | 
dług następującego przepisu: Drobno 
pokrcjona małą cebulkę i pietryszkę 
dusić ną łyżce mąsłą. W miseczce ro- 
zetrzeć 1 jąjko, dodać 3 —- 4 łyżek 
stołowych pokruszonych płatków ow- 


Proces o targowicę Mysłowicką 


KATOWICE, 25. 3. (tel. wł.) — 
W czwąrtym dniu procesu przeciwko 
dyrektorom centralnej Targowicy w 
Mysłowicach przesłuchiwano w dal- 
szym ciągu oskarżonego  Kazonia, 
który oświadczył, iż m. in: wydano 
15.000 zł. recznie na walkę z targo- 
wicą konkurencyjsą w Sosnowcu. 

Fałszowań ksiąg w centralnej tar- 
gowicy w Mysłowicach nie bylo. 
Oskarżony przyznaje, iż wiele osób, 
szczególnie kupców, piło i żyło na 
keszt ceniralnej targowicy. Wydatki 
z tega tytulu były bardzo wielkie, 
jednak pyły one stale zatwierdzane 
przez zarząd. 


sianyóh KNORR, szezyptę pieprzu, 
pół kostki bulionowej KNORR, do- 
brze wymieszać i formować łyżeczką 
małe kluseczki, które gotuje się w 
bulionie tak długo, aż wypłyna na 
wierzch. (3 kostki bulionowe KNORR 
rozpuszczone w 3/4 litra wody). Klu- 
seczki hłyskawiczne  przypaminające 
najlepsze pulpeciki z mięsa, można 
podać także w hulianie, lub ogobno z 


sosem. Zupy KNORR są zawsze je-! 


szeze najlepsze. 


Oskarżony Kazoń zeznaje dalej, iż 
radny miejski Piotrowski z Mysto- 
wie, który wystąpił z żądaniem od- 
szkodowania przeciwko Kazoniowi, 
był również członkiem zarządu cen- 
ralnej targowicy. I w tym czasie go- 
spodarzył się na tejże centralnej tar- 
gowicy w nieslychany sposób. W 
ciągu pól roku wydał on na koszta 
reprezentacyjne 27.000 zł, za co ku- 
pił m. in. samochód, Według oświad- 
czenia oskarżonego Piotrowski brał 
od kupców różne należności, które 


i 


AEC - NOWINY 


58 policjantów. 
Za spowodowanie tych awan- 


tur zasiadło na ławie oskarźo-|bec niechętnie usposobionego spole- 
czeństwa 
idealne 

pewnione. 


nych 38 mężczyzn i kobiet, a na 
rozprawie przesłuchano 50 świad 
ków. 


TEATRY 
TEATR POLSKI: „Jan“, 
TEATR WIELKI: „Cyganeria“. 


KINA 
ADRIA: „Za cudze winy“. 
APOLLO: „Książntko". 
CORSO: „Sitting Byl“. 
GLORIA: „Skiamatam', 
GWIAZDA: „Burgtheater“, 
METROPOLIS: „jej obrońcy“. 
OŚWIATOWE T. C. L.: Kłopo- 
ity sportowca“. 


RENAISSANCE: 
ı salwa". 
SFINKS: „Niewinnie Się za- 


! częło*. 


SŁOŃCE: „Strzelec z Bengali". 


TĘCZA - ŁAZARZ: „Robert i Ber- 
trand“, 
LẸCZA WILDA: 
starego zamku‘, 
WILSONA: „Ku wolności", 
PERSONALNE 


„Tajemaica 


przepijał, zdefraudowal 18.000 zł. z 
kasy centralnej targowicy, a pomimo 
to nie był za to ukarany, 


Szajka włamywaczy 
grasuje na terenie Rybnickiego 


W ciągu ostatnich czterech mie- 
sięcy dokonane ną terenie pow. ry- 
bnickiego kilku ciężkich włamań. M. 
in. złodzieje włamali się do kasy 
gminnej  Rudułtowicach, Nieddoczy- 
cach i Golejowię, gdzie skradli więk- 
szę kwoty. Dokonąno również kilku 
włamań mieszkaniowych,  Obęcnie 
stwierziła policja, iż’ przestępstw 
tych dokanąła zorganizowana szajka 


EE RER TOO OTOZ 
m - SONCE 
MARZEÇ 


Wschódj Zachód 


5-27 | 17 —58 
SOBOTA 


| 


eut AE 
Wschód] Zachód 
BŁ. dniafrzybylo 


Dziś św. Tekli 


Jutra św. Jana Damazego 


OGŁOSZENIA 


DROBNE 


MEBLE 
TIE" =E I] 
FE gotowe i na zamówienia 


ap 

MEBLE wlasnego wyrobu pole- 

ca Chrześcijańska Wytwórnia Kary» 

łowski i Gorgas, ul. Świętokrzyska 2. 
Firma chrześci- 


e MEBL jańska „Cię ż- 


kowski" Nowy-Świa! 4 
Duży wybór nowoczes U4 
nych mebli gotówką — ratami. Sztuki 
Stylowe, no- 


pojedyńcze. 

MEBLE weczesne Św 
tawe. Sypialnie. Gabine- 
ty. Sztuki pojedyncze 

wytworne meble tapicerskie poleca 
fijma chrześcijańska 
Nowy Świat 64, tej. 3,49.83, Wyrób 
własny. Warunki dogodne. 


MEBLE 


firma chrześcijań- 


ska „Ciężkowski”" 
Plac Trzech Krzyży 12 
ł-sze piętra, polecą duży 


wybór nąawoczesnych mebli. Warun- 
ki dogodne. Sztuk: pojedyncze. 


RÓŻNE 

|= MAŁA) 

PŁÓTNA różne tkaniny lnia- 
ne, bawełniane, je- 

dwabne, wełniane tylko w skła- 


dzie Szczubiała Bracka 18. 


owery, ramy, hurt detal, specjal- 
ne ceny. Leszno 28 A Rybow- 
ski tel. 1] .85-54, 


KUPNO. SPRZEDAŻ 
WEMENESU( EEG. 
LIKWIDACJA 357: 
artystyczno - malarskie 
Julian Burof, Nowy Swiat 47, 


Ohęa- 


| 


włamywaczy z Janem Szymeckim z 


Rybnika na czele. Szymecki miał ną 


swych usługach kilku innych oprysz- 
ków którzy swego czasu byli członka ' 


mi sławnej bandy Siwca, który za 
napady i morderstwa został  straco- 


ny na szubienicy kilka lat temu 

dziedzińcu więzienia rybnickiego. 
Wszystkich zatrzymanych złodziei 

osadzono w więzieniu rybnickim. 


na 


Zamach 
samobójczy 

W ezwartek ok. godziny 16-ej z 
okna 3-go pstra kiątki sehodawej, 
domu Nr. 61 przy gl. Marszałkow- | 
skiej skoczył w zamiarze samo» | 
bójczysa Zachąjiąsz  Wojciechow - | 
ski, lat 18, uczeń szkoły handio- 
wej przy ul. Wiktorskiej. 

Wojciechowski upadł na bok i 
doznał jedynic ran tłuczonych czo 
ła oraz zwichnięcia prawej ręki. 
Natychmiast wezwano policję oraz 
pogotowie ratunkowe. Przybyły 
jekarz po udzieleniu pomocy prze- | 
wiósi go do szpitala Dz. Jezus. W 
bocznej kieszeni Wojeiechowskie- 
go zuaicziono 2  zapieczętowane 
taty, adresowane do nolicji i ro- 
åzicóŵ. Pelicja prowadzi docho- 
dzenie. 


KURS ROLNICZY 
W Poleskiej Izbie Rolniczej w Brze- 
Ściu n. Bug. rozpoczał się 10 dniowy 
kurs imformacyjny dla kontrolerów 


okór, którzy awansowani będą na 
stanowisko instruktorów rejonowych. 
Na kursie, który znajduje się pod 
kierownictwem inspektora Sądowego 
„uczęszcza 40 kontrolerów obór. Ka- 
dry instryktorów rejonowych zrącz: 
nie się powiększy dla dobra polskiego 
rolnictwa. 
Z 128% ROLNICZEJ 
W Brześciu n. Bug. odbyło się po- 


„Cięakoweki”, | siedzenie Rady Poleskiej Izby Ral 


niczej, której przewodniczył prezes 
Roth. Po zagajeniu obrad i uczczeniu 
pamięci zmarłego radcy Izby A. Bo- 
górskiego, przystąpiono do wyboru 
newych włądz. Po dłygich debatąch 
wybrano nowy Zarząd, złożony z, Zu- | 
pełnie nowych ludzi, a mianowicie: 
Z prezesem Henrykiem  Trębickiim, 
dyrektorem KKO. 
PUNKTY ROLNICZE 
(n) W związku z nadchodzącą wio- 
sną i wzimożenin się ruchy kołowego 
i autobusowego na poleskich szosach, 
Pelski Czerwony Krzyż w Brześciu 
n, Bug. postanowił na wszystkich 
drogach publicznych powiatu brza- 
skiego uruchomić punkty ratunkowe, 
ŚMIERĆ DZIECKA 
(n) Aleksander Łozowicz łat 1 i pół 
bawiący się w pobliżu kierątu porwa- 
ny został przez pret żelazny i rzy- 
cany o ziemie, skutkiem czego poniósł | 
śmierć na miejscu. 
ZUCHWAŁY NAPĄD 
Piotr Dorczyk strzelił przez okno 
do Ignacego Czepeniuka mieszkańca | 
Bezpośrednio 


po tym 


| uniewinnił, 


i 


nego w Poznaniu ma nastąpić podob- 
no w najbliższych tygodniach. 
UNIEWINNIENE LEKAFZY 
Przed Sądem Okręgowym z Po- 
znąniu na sesji wyjązdowęj w Sza- 
motułach odbyla Się rozprawa prze- 
ciwko doktorowi Zeqonowi Wiłocho- 
wi i  doktorowi Stanisławowi Ow- 
sianemu, oskarżonym 0 to, że w no- 
cy z 23 na 24 lutego ub. roku odmó- 
wili udzielenia pomocy lekarskiej po- 
łożnej, która wskutek braku opieki 
zmarla. Sąd Okręgowy oskarżonych 
przyjmując, że w kry 
tycznym dniu abai lekarze Byt Smi 


. REPERTUAR TEATRÓW: 
TEATR NA POHUŁANCE: „Wieb 
ka miłość", 
TEATR LUTNIA: Opera „ 


Faust", 
STRAJK CIEŚLI sM 


Wybuchł xy Wilnie strajk 13 ele- | 


ślów zatrudnionych przy budowie 
gmachu BGK i 29 cieśłów, zatrudiio- 
nych prey budowie gmschu Ubezpie- 
cząlni Społecznej. Strajkujący żądają 
podniesienia płae dziennych z 6 
zł, do poziomu płac murarzy, Prze- 
bieg strajku, którym kieruje Chrz, 
Zw. Zaw. Cieślów jest spokojny. (s) 
KATASTROFA KOLEJOWA -- 
Na szlaku Podwiśle — Królew- 
szczyzna wyłkolęjł się parowóz z dwo- 
ma wagonami. Wypadku ż "ludźmi 
nie było. Usunięcie przeszkody w ru- 
chu trwało parę godzi: (s), 


pz 


INA a 
aerasor v 


czem, mieszkańcem wsi Stanisławów- 
ka, karanym kilkakrotnie więzieniem 
za kradzieże, udał się do młyna we 
wsi Buzaki, gdzie zastrzelił właści- 
ciela młyna Nazara Szpiruką, miesz- 
kańcą wsi Długa Niwa. Dorczyk i 
Derkucz zbiegli. Zarządzony pościg 
na razie nie dał pozytywncyh rezu- 
tatów. 
ZNALEZIENIE ZWŁOK NA ŁĄCE 
Sołtys zg. wsi Werćhy 
skiego na łąkach tej wsi — natrafił 


na zwłoki nieznanej kobiety. Zwłoki ' 


zostały zabezpieczone. Innych szcze- 
gótów dotyczących znalezionych 
zwłok na razie nie ustalono. 


„Ostatnia | 


ŚWIT: „Zbieg z San Quentin". | 


do 8 |: 


pow. brze-: 


CODZIENNE 


Dentysta-Polak 


pofrzebny 
w Brasławiu 


Brasław — miasto powiatowe na 
Wileńszczyźnie nie ma  dentystki - 
chrześcijanki, są natomiast dwie gen: 
tystki - żydówki, które dyktują wa- 


runki i arogancka odnoszą wię dofE 


chrześcijan. 
Dla dentysty - chrześcijaniną, wo- 


polskiego do żydów, — 


warunki materialne sa 


chorzy i nie poinformowano ich o 
groźnym stanie pacjentki. 
GRAFIKA MYŚLIWSKA 
Wystawa grafiki myśliwskiej w 
Muzeum Więlkopolskim zostanie zam 
knięta dnia 27 p.m. -Eksponaty z0- 
staną pra:niesionę do $HMuzeum Mieję 
skiego w” Rydepekezy. 3 
KWIETNIKI 

W Alei Przybyszewskiego jedną z 
głównych przecznic do ręprezentą- 
cyjtej dzielnicy will przy ui, Ostroro= 
igo urządzone przepiękne kwietniki. 

WŁAMANIĘ NA PROBOSTWO 
W Wołomyśly, w pow. nowatomy- 
skim zakradł sję złodziej do probosz. 
cza ks, Chausta. Łupem złodzieja 
padł srebrny serwis stołowy, znaczo- 
ny monogramem „X. K. E“. 

NOWE WŁĄDZĘ ZORU 

W Poznaniu odbyło się walne ze- 
kranie Kola Pozn. Związku Oficerów ' 
Rezerwy przy udziale z górą 200-tu 
członków. Obradom przewodniczył | 
pik, Chlapowski. Sprawozdania złąs | 
żyli pp.: prezes S. Kałamajski, Gizel- | 


| 


i 


Nominacja prezesa Sądu Apelacyj-llą i Suchowiak. Po dyskusji przystą- | 


piono do wyboru nowych włądz | 
| Zwiazku, które ukonstytuowały się, 
następująco; prezes $, Kałamajski, 


wiceprezes} pp.: Suchowiak i Gizel- i 
la. Do zarządu weszli pp.: Bolt, M.| 
Dabiński, G. Daszkiewicz, R. Dem- 
biúsķi, F. Fikus, J.. Kopczyńki, K. 
Kowalski, Maćkowiak, Z. Milczyński, 
Z. Nowakowski dr. A. Skewroński, 
Szczeblowski, Tracz, dr. St, Wa- 
wrzyniak i J. Żuralski. 

Dokonano też 'wyberu 31 delega- 
tów na zjazd okręgowy. Zębrani po- 
wzięli rezolucję  potępiającą zbrod- 


mle lnbońską. 


ILNO 


S z 
PRD A 


| 


t 
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WALKA LEKARZA 

", Z SAMOBÓJCA . 
| Bronisław Michałowski drykarz, po 
stracie żony pdpelmił saraabójstwo, 
przecinająć Sobie żyły. Usiłujących o- 
| patrzęć go sawtariuszów póczął błć. 
| Depiepo. gdy obęzwiadnipno  eherego 
siłą, lekąrz mógł założyć mu prawi- 
YA opatrunki. (s). 

PŁUM GROZIŁ SAMOSALEM 

Przy..ul. Szkaplernej został za 
mordowany Klim  Szęrsęniąw erą 
ciężką ranny W. Fiłątow, obaj stąró- 
| obrzędówcy. Policja pód żatzutem ža- 
| bójstwa aresztowała. Władysława Kul- 
bu, Władysławą Qbrockiego i Edwar- 
| da Mileszewskiego. Kiędy morder- 
ców prowadzono ną  praesłuchanie, 
zebrany tłum staroobrzędowców tsi- 
lewał dokonać na nich samosądu. Po- 
„licja iędnak. w porę„ątum FOZPpTOSZY 

s "= 


łą. J 
OHATEROM POLEGŁYM 
ZA WOLNOŚĆ 

We wsi Hurynowszczyzna,. gm. 
hrycewickiej znajduje się cmentarz 
wioskowy, na którym pochowano wię- 
lu obrońców Ojczyzny Z roznialtych 
czasów. M. im. jest tam grób Ksawe- 
rego Rymszy r kapitana W. P, z 
czasów napoleońskich I grób dwukrot- 
nie zesłanego na Sybir Jerzego Bryn- 
ka, na mogile któcego widać napis: i 
„Całe życie poświęcił Qjczyźnię”. 
Znajduje się również wielka pratnia 
mogiłą żołnierzy 33 p. p. poległych w 
roku 1919, 

Miejscowe szkuły, społeczeństwo ji 
żołnierze KOP wspólnymi siłami wy- 
stawili obrońcom Ojczyzny  pięku 
, pomnik. Odsłonięcie pomnika odbył 


Q 
się przy udzlaie dalegacji macieray- 
stego pułku poległych, który ofja- 


jrował szkole miejcowej piękny ra- 
dioodbiornik, (s). 


Kronika 
Ziemi Chełmskiej 


OBRONA PRZECIWLOTNICZA 
Ostatnio Rady Gminne uchwaliły o- 
odatkowanie ludności na eele obrony 
przeeiwiotniczej i gazowej. Obwód 
chełmski liczy obecnie 1100 członków 
rzęczywistych, 47 tys. płaeących roez- 
nie 20 gr., 2150 płacących 10 gr. mie- 
sięcznie i 2 tyś. młodzieży szkolnej, 
razem 52.250 czynnych członków Ł. 
O. P. P. t. j. 30 proc. ludńości pow. 
chelmskiega. 
INWESTYCJE WODOCIĄGOWE 
W CHEŁMIE 
Rożpoczęte przed dwoma laty pra- 
ce nad dubową wodociągów w Chel- 
mig dobiegają ku końcowi. W ub. ra- 
ku yulożana 3500 mt, rurociągów, wy- 


przybory , wsi Stanisławówka, gm, Chocieszów, | budowane budynek Sstącji pòmp całko 
za bezcen. | lecz chybil. 
i Dorczyk wraz 


wicie zmechanizowanej i zautomaty- 


z Grzegorzem Derka-!zowanej, która kosztuje 50 tys. zlo- | sunki. 


tych. Wodociągi na razie zasilane bę- 
dą ża pomocą hydrofąrów. Wobec 
zgłoszonego zapotrzebowania na wo- 
dẹ na teren budowy dyrekcji P. K, P. 
w r. b. nastąpi budowa zbiorników 
wodnyeli, obecnie montuje się studnie 
uliczne, Po uruchomieniu w majy r. b. 
wodociągów, będzie wprowadzony | 
przymus wodociągowy. Koszta budo-; 
wy wyniosły już 510 tysięcy złotych. 
|.  CHLORKIEM W OCZY 

Niejaka Józefa Nowak w Chełmie 
w, przystępnie zazdrości o mężą po-, 
biła swoją sąsiadkę Katarzynę Sznaj- 
der i na zakońezenie przyjacielskich 
s sunków nasynała jej w oczy chłar 
ku gdp prania, Poszkodowana miala 
rozgłaszać wiadomosci, że mąż prze- 
ciwniczki utrzymuje Z nią bliższe Stó-; 


| 


za Me 


Am. OB 


Vodo 4 Moda 


Um i idą w parze... 


Nte wszystkie kobiety zachowują bezcen- 
my dar Natury: piękną cerę. Jednakże na- 
wet kobiety, które zaniedbały swą cere, 
mogą odzyskać piękna młodości przez 
tegilarne stosowanie zabiegu mydłem 
Palmolive, który tylu kobietom dał do- 
skonałe wyniki. Masuj ciało rano i wie- 
czorepą obfitą pianą mydła Palmolive. 
Wcieraj ją końcami palców. 
w 4 oliwkowy, używany do wyro- 
bu mydła Palmolive, znany jest jako śro- 
dek upiększający. Pozwól olejkowi oliw- 
kowemu przeniknąć w pory skóry, co 
oczyści je dokładnie i umożliwi im Swo- 
bodne oddychanie. Po każdym takim 
zabiegu skóra staje się Świeża, czysta 
i elastyczna. Cera jest gładka i piękna, 
„a droga do nieprzemijającej młodości 
i urody stoi przed Tobą otworem. 


p 
SHAMPOO PALMOLIVE PIELĘGNUJE 
WŁOSY, JAK MYDŁO PALMOLIVE CERĘ, 


Gdy poczujesz, ża wła- 
sy Twe straciły natural- 
ną miękkotć i croar, 
a przy dotknięciu sq 
tłusła i ciężkie. umyj 
ia w Shampoo Palm- 
alive, wyrgblanym naj * 
alejku oliwkowym. Be- 
dziesz zachwycona wy- 
nikąmi 


7, 
W kakdej kopercią 4 
|2 torebki Shemp. 1 


IYDŁO—ŚRODEK UPIĘKSZAJĄCY 
RK EE Rz 


Nowe wiadze 
Oddziału Warsz. żw, Adw, Polskich 


W czwartek adbyło się Walne Ze- ski. Jankowski i Prószyński Mieczy- 
branie koła warszawskiego  Związ- sław, 
ków Adwokatów Polskich pod prze- Do sądu koleżeńskiego wybrano 
wodnietwem dziekana Jana Nowo-| adwokatów: Hacińskjego, Gadomakie- 
dworskiego, o, Jana Jedzewicza, Mzaqdurskiego, 

Po sprawozdaniu yrchowskiego, " Wójeickiego, Zas 
władz, rozwinęła się dyskusja, Ąą na- drowskiego, Meciejkę, Przyjemakiego 
stępnie dokonano wyboru władz Koła i Rutkowskiego, 
Warszawskiego Z. A. P. Prezesem Podczas obrad adw. Lean Nowo- 
został adw. Janczewski  Stamisław,| dworski nmoinfermował zebrąnych o 
wiceprezesem adw, Zygmunt Blenau, | iohwaleniu przez Senat ustawy e u- 
jako członkowie weszli do zarządu | struju adwokatury. Na tym tle wy» 
adwokaci: Jerzy Czerwiński, Kozioł- | wiązałą się dość abszerną dyskusją, 
kiewicz, Ostaszewski, Ołpiński, Pa-|w której szereg mówców wskazało 
łęcki, Peszyński, Rabski, Rachoń, So-|na szkodliwą rolę żydostwa i kata- 
kolowski i Zdanowicz. Jako zastępcy | strefalne, zwłaszcza w okręgach Mą- 
adwokaci: Czarkowski Czerwiakow- | łopolski, zażydzenie adwokatury . 


18 letni uczeń 
dla zabawy skradł samochód 


Donosiliśmy o kradzieży samecho- z kolegami kilku przejażdżęk. Dla 
du. marki „Polski Fiat" typ 508, na- | zabezpieczenia pewności jazdy uła 
leżącego do adw. Jana Ostrowskie- | mał nieudolnie na tablicy Pejestracyj- 


ustępujących | 


EO. nej część „4”, A eee ogra 
- sposób do 1”, Wieczorem miał za- 
- Przeprowadzone dochodzenia do | miar wraz 4. Kólegami odhyć jeszcze 


prowądziło do odhalezienią samocho- | 
du; pozostawionego przed 4 żyj 
| się. ng benzynę. 


Św Karola Boromeusza na ul. Chło- 
dnej. K 

Jak ustajona,.. sprawcą kradzieży | Policja zatrzymałą go w chwii 
jest 18-lątni Marian Grigoriew. u= gdy opuszczał dom, w którym mię- 
czeń kursów zawodowych. Grigorjew | szóżą się Kursy i Szedł do (firzfieo- 
skradł samochód, dla odbycia wraż nego auta. 


TL z AE EYE 


jedną  przejążdźkę, jednak: zabraklo 
mu bónżyny. W tymi ewlą Udał SIĘ do 
lokalu kursów, aby koledzy złożyli 


TEATR MIEJSKI W RYDGOSZCZY | zagrodnie rolnika Jana Napierały. O- 

W- sobote: „Lato w Nohant”. gień stnawił stodołę oraz- chlew z in- 
KINA W BYDGOSZCZY wentarzem. W tej samej wsi spionejo 

APOLLO: „Potęga złotą”, pieć stodół, na szkodę rolników: Ma- 
KRISTAL; „Myzyka dłą wiebie”. laka, Mężydta, Pjetrasg, Dudka | 
KAPITOL: „Ludzie Wisły”, Nowaczyka. Na szkode rolnika Niko- 
MARYSIEŃKA: „Zew dżungli”. dema Klatta splanął dom mieszkalny. 
WSTRZĄSAJĄCY WYPADEK Straty wynoszą 15.U0U zł, 
Strzelno. (u) W czasie nieobecno- ZGON NURKA POD WODĄ 

ści domawników 6-letnia córeczka gn-| Gdańsk, (a) W kanale portowy 

spodarza Cieciuchy w Siewiluchnie | nurek Stoczni Gdańskiej Wiłhelną 
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pod -Gębicami, zbliżyła sie do pieca. 
Od rozpalonych drzwiczek zajęła się 
jej suknia, Na krzyk dziecka naqdbie- 
gli sąsiedgi, którzy zůstali w kuchni 
żywą pochodnię. Strasznie paparzo- 
ne dziecko przewieziono da, szpitala 
w Strzelnie, gdzia w okropnych mę- 
czarmiach zmarło, 

„NAST” UCIEKAJĄ 4 TCZEWA 

Tczew. (ko) Skutkiem wytrwałego 
pikiętowania żydowskich skłądów, co- 
raz więcej żydów wynosi ślę z Teze- 
wa. Ostatnio opuścił miasto nawet 
dentysta żyd Probe. Spodziewać sie 
należy, że an jąż nie wróci. 

POŻARY 

Żnin. (a) We wsi Górzyce pod Żni- 

nem wykhuchł w nocy groźny pożar w 


NOWĄ GIEŁDĄ MIĘSNA 
W SIEDLCACH 
(JK.). W Siedlcach odbylo się po- 
siedzenie przedstawicieli hodowców 


bydła i trzody chlewnej, rzeźników i 


wędliniarzy. Uchwalońo  przystąpid 
do organizacji gieldy mięsnej w Sied] 
cach z zakresu działania ną okręg 
podlaski. 
NOŻEM W BRZUCH 

(JK.). We wsi Hniszów „pow. chet 
mski) podczas bójki na tle porachun- 
ków osobistych 16-letni Piotr Koro- 


Gabert doznał-pedezas pracy pod we- 
dą udaru serca. Wyciągnięto go ma 
powierzchnię nieżywege. _ 
PAROWÓZ WPADŁ 
NA FURMANKT 
Starogard, (ko) Na przejezdzie Ło- 
lejoówyrm w Starogardzie nu Pomorsa 
w pobliży dworca parowóz najechał 
na przejeżdżający wóz mlecząrsęj z 
majątku Kolinez. Znajdujące się na 
wozie osoby zdołaly w porę zeskuczyć, 
natomiast jeden koń został ząbiły na 
miejscu, a drugiego mnusigno dobie. 
ZŁODZIEJE 
_. _ FOZBiLI GROBOWIEC 
świecie, n.W. (ko) We Wałduwku 
na Pomorzu nieznani sprawcy roz- 
bili na cmentarzu 6 grobów. Złodzieje 
szukali w grobach kosztowności. 


UBLIN 


czuk, mieszkaniec fejże wsj, udęrzyt 
nożem dwa razy w brzuch Michała 
EM, raniąc go bardzo cież- 
0. 
AWANSE W ZARZĄDZIE MIEJSKIM 
W LUBLINIE 

(JK.), Od 1 kwietnla szereg wyż: 
szych i niższych urzędników zarga- 
du miejskiego w Lublinie otrzymało 
awanse i podwyżki pensji, |Jest ta 
pierwszy wypadek awansowania w 
lubelskim samorządzie w ciągu ostat- 
nich 8 lat. 


— Wp. 


QDD  qEeeemAn 


Reaktywowanie Str. Narodowego! 


na Wileńszczyźnie 
„Głos Narodowy” zamiast „Dziennika Wileńskiego ” 


W niedzielę 27 bm. za zgodą 
władz ma się ukazywać w Wilnie 
nowe pismo codzienne pod nazwą 
„Glos Narodowy“. Dziennik ten 
będzie organem Stronnictwa Na- 
rodowego na miejsee zawieszone- 
go przed sześcioma tygodniami 


| 


„Dziennika Wileńskiego". Jedno- 
cześnie, jak donosi „Warszawski 
Dziennik Narodowy“ wileńskie 
władze administracyjne zamie- 
rzają cofnąć zakaz działalności 
Stronnictwa Narodowego na te- 
renie okręgu wileńskiego. 


8 zweglonych ciał 
znaleziono w Pirenejach 


PARYŻ, 24. 3. W Pirenejach 
wschodnich na zboczu masywu 
Canion Roca odnaleziono szcząt- 
ki samolotu, który obslugiwa?ł li- 
nię Casablanca — Tuluza. 

Ciała znajdujących się w samo- 
locie 8 osób, w tym 5 pasażerów 
i 3 osób załogi, zostały komplet- 
nje zwęglone. Dotychczas zdola- 


Występy Iwowskieśo 070nu 


pod batutą lewicy legionowo-peowiackiej 


Skutki supremacji lewicy le- 
gionowo - peowiackiej w lwow- 
skim „Ozonie”, dały się odczuć 
w czasie zorganizowanej ostatnio 
manifestacji z okazji imienin mar 
szałka Rydza - Śmisłego, która 
odbyła się w teatrze Wielkim. Sa- 
la świeciła dosłownie pustkami. 
Pochód, któremu przewodził po- 


seł dr. Wojciechowski, był napra- | 
wdę przykrym widowiskiem, bo | rowała grupka. złożona zaledwie 
szło w nim zaledwie 300 osób.|z 300 osób. Widocznie redaktoro- 


Młode dziewczeta 
ofiarami aferzystów 


Ostatnio w Warszawie miały miej- 
sce dwie podobne afery, których 
ofiarami stały się młode dziewczęta, 
w pierwszym wypadku absolwentki 
szkoły bałetowej, w drugim stenoty- 
pistkt. W kilku pismach prowincjo- 
l ci ukazały się ogłoszenia ja- 
zk trupy baletowej, poszukujących 
andydatek na wyjazd za granicę. 
Od kandydatek zażądano kaucji w 
wysokości 1000 zł, gdyż kaucja ta 
miała zabezpieczyć reżysera przed 
ucieczką członkiń wyprawy do 
nych zespołów tanecznych. 


ìn- ; 
Zespół , 


gwarantował tancerkom 600 zł. mie- | 


sięcznego zarobku. W krótkim cza- 
sie aferzystom udało się zaangażo- 
wać kilkadziesiąt tancerek, które po- 
wpłacały po 1000 zl. kaucji, 

W czwartek miał nastąpić wyjazd 
do Paryża. Na dworzec Główny zgło- 
siły się wszystkie kandydatki, ale 


no wydostać z pod szczątków cia- 
ło jednej ofiary. 

Z pomiędzy pięciu podróżnych, 
którzy wsiedii w Casablance, 
dwie — wysiadły w Barcelonie, 
a na ich miejsce wsiadły w Bar- 
celonie dwie osoby, których iden- 
tyczności, dotychczas nie spraw- 
dzono. 


Wprawdzie p. poseł dla ratowania; wi „Dziennika Polskiego“ potro- , którzy szczerze potraktowali sło- 
ilo się w oczach. Cóż ma robić | wa deklaracji, mówiące o podawa 


sytuacji intonował pieśni, ale to 
nie wiele pomogło. „Dziennik 
Polski“ usiłuje ratować sytuację, 
zamieszczając niezgodne z rze- 
czywistością sprawozdanie o wy- 
pełnionej po brzegi sali, o zebra- 
nych tlumach pod teatrem Wiel- 
kim, o pochodzie związków 1 or- 
ganizacyj, a tymczasem  masze- 


zał się, Na skutek dochodzenia ujaw- 
niono, że byl nim znany i wielokrot- 
nie karany oszust Jan Gołąb z Kato- 
wic, a pomocnikiem jego był Jakub 
Modler z Warszawy. (Obaj oszuści 
wyłudzili przeszlo 20.000 tysięcy zł. 

Podobny wypadek miał miejsce 
przy ul, Podchorążych w Warszawie, 
gdzie otworzył swoją „kancelarię“ 
niejaki Robert Skrzypiec, Na skutek 
ogłoszenia 6 poszukiwaniu stenoty- 
pistki, zgłosilo się do niego wiele ko- 
biet, od' których pobierał wysokie 
kaucje. Afera ujawnila się i jedna z 
kandydatek, Róża Florian, nie mając 
calej sumy, jakiej od niej zażądał, 
wpłaciła tylka 100 zł., po czym przy- 
szły „szef“ zgłaszał się do niej co- 


dziennie o resztę. Na skutek zamel- 


dowania policji, wszczęto dochodze- 
nie, w międzyczasie jednak Robert 
Skrzypiec zbiegł, Jest on notowany 


rzekomy dyrektor zespolu nie poka- jako zawodowy oszust. 


Balilla oczarował dzieci 
Piątka Shirleyek wzbudziła zachwyt! 


Trudno opisać, co się działo w 
teatrze Ortyma na premierze eudo- 
wnej sztuki dla dzieci i młodzieży 
P. t. „Balilla”, Dzieci z entuzjazmem 
oklaskiwaty niemal każda scenę tego 
wspaniałego przedstawienia. Nieby- 
wale ciekawa opowieść o dzielnym 
chłopcu, wesołym doboszu i dobrej 
Basi podobała się wszystkim. Mniej- 
Sze dzieci szalały z uciechy podczas 
komicznych scen, starsze reagowały 

Średnio w chwilach wzruszenia, 
a dorośli cieszyli się radością dziat- 
Wy. Czarujące dekoracje, przepysziie 
kostiumy, Śliczne śpiewy, zachwyca- 
lacy wielki balet Heleny Jasiewicz, 
Tóżnobarwny tłum statystów (w wi- 
dowisku bierze udział przeszło 100 


Uznanie Węgier dla „Anschlussu” 
Mowa min. spraw zagr. Kanya 


BUDAPESZT, 24. 3. Na posie- 
dzeniu połączonych komisyj spraw 
zagranicznych obu izb parlamentu 
węgierskiego minister spr. zagr. 
Kanya wygłosił exposć na temat 
aktualnych zagadnień węgierskiej 
polityki zagranicznej. 

„Min. Kanya podkreślił na wstę- 
Pie, że sprawa anschlussu od cza- 
SU zakończenia wojny światowej 
zwracała uwagę europejskiej opi- 
nii publicznej. Powojenna Au- 
stria walczyła z trudnościami, 
wynikłymi z traktatów pokojo- 
y >» które postawiły tamę dą- 
eiom złączenia się Austrii z Rze- 
zą. 

Realizacja Anschlussu stała się 
możliwa dzięki dwum faktom: 1) 
zniknięcia wyższości militarnej 
zwycięzców, będących jednocześ- 
nie gwarantami niezależności Au- 
stri, a co za tym idzie i uniemożli- 
wienie interwencji wojskowej dla 
utrzymania suwerenności austriac- 
kiej. 2) stosunki austriacko - wło- 
skie zostały zmienione w konse- 
kwencji zasadniczych zmian w sy- 
tuacji politycznej w Europie, w 
których Włochy przywiązywały 
Qużą wage do niepodległości Au- 
strii. 

Stanowisko, jakie zajmują Wę- 

wWwebec Rzeszy nie mogło ani 


osób) — wszystko to puszczone w 
ruch wprawną ręką Ortyma, mieni- 
ło sie kołorami tęczy, dźwięczało | 
melodig. Nie było dotychczas takiego 
przedstawienia dla dzieci i młodzie- | 
ży. Wystep pięciu Shirleyek wzbu- 
dził zachwyt! Niewiadomo, która z 
tej uroczej piatki podobała się wię- 
cej. Wszystkie bowiem grały jak u- 
rodzone „gwiazdy. Jednym słowem 
sukces kolosalny. Niewątpliwie w 
niedzielę o 12 į 4 pp. teatr Ortyma 
(Kredytowa 14) zgromadzi tłumy; 
dziatwy | młodzieży, która przeżyje 
dwie „godziny niezatartych wzruszeń, 
emocji i radości. „Balilię” powinni 
zobaczyć wszyscy! Dzieci, mocacał | 
dorośli. Naprawdę nie pożałują tego!! 


na chwilę budzić żadnych wątpli- 
wości. To też Węgry z okazji zjed- 
noczenia Austrii z Rzeszą przesła- 
ły odpowiednie życzenia rządowi 
niemieckiemu. 

W zasadniczych kwestiach poli- 
tycznych nie ma różnie pomiędzy 


Węgrami a Rzeszą, a nawet w 
pewnych zagadnieniach istnieje 
całkowita wspólność interesów. 


Węgry prowadzić będą w stosun- 
ku do Rrzeszy swą dotychczasową | 
politykę, mimo zmienionych wa- 
runków. Rząd niemiecki zaś nie 
stwierdził nienaruszalności obec- 
nych granic niemiecko - węgier- 
skich. 

Min. Kanya podkreślił, że sto- 
suki łączące Węgry z Włochami 
oparte są niewzruszenie na proto- 
kułach rzymskich, które ożywiają 
całkowicie politykę obu krajów. 

Sympatje dla narodu węgier- 
skiego, jakim dał wyraz naród 
polski w czasie wizyty Regenta w 
Polsec, stanowią niewątpliwie do- 
niosły czynnik polityczny w życiu 
basenu naddunajskiego. 

Usiłowania Węgier  znormalizo- 
wania stosunków z państwami Ma | 
łej Ententy są stałą troską rządu 
węgierskiego, jak i stałe dążenie 
do pokoju. 


ABC - NOWINY CODZIENNE 


Demonstracje studentów 


ut 


Ji 


i walka o jezyk słowacki na uniwersytecie w Bratisławii 


BRATISŁAWA, 25. 3. W miej- 
scowości Namiestów na Morawie 
odbyìo się zebranie 


słowackiego | 


stronnictwa ludowego, na którym! 


m. in. przemawiali ks. Hlinka i 
poseł Tlorek. Ks. Hlinka przed- 
stawił zabiegi i usilowania. zmie 
rzające do wciągnięcia Słowa- 
ków do rządu i podkreślił. że je- 
go stronnictwo odrzuci z całą 


zresztą? 


LEGIONIŚCI NIE CHCA ||: o ..antykwariatach itd.“ 


z + = . s 5 

LEWICY Nie byliśmy optymistami i od obszernie AB nNJE ; postulaty 
Największą sensację stanowił | początku trzeźwo  ocenialiśmy słowackie 1 analizuje umowe 
kompletny brak legionistów i| wartość pięknych słów. Antykwa- Pittsburską, starając się udowod 


peowiaków. A przecież tylu ich 
chyba jest we Lwowie, że mogli 
wypełnić bodaj połowę sali tea- 
tru Wielkiego. Twierdzą niektó- 
rzy. że ta organizacja legionowo- 
peowiacka, która tyle hałasu na- 
robiła ostatnio we Lwowie. zna- 
lazła się w ub. niedzielę w wiel- 
kim kłopocie, gdyż miała obesłać 
dwa zebrania: akademię O. Z. N. 
i wiec Stron. Narod., który się w 
tym czasie odbywał w Sokole 
"Macierzy. Tymczasem nie było 
ich ani na pierwszym. ani na 
drugim zebraniu. Gdzież sa więc 
wpływy świeżo upieczonych 
ozonowców z grupy |legionowo- 
peowiackiej?” Cóż na to pp. poseł 
Wojciechowski i Dompń2- 


POGRZEB OZONU WE 
LWOWIE 


Wynika z tego niezbicie, że cen 


| 


' ZADANIE AUTONOMII 


stanowczością wszelkie propo- czyć będzie o nie z calą bez 


zycje w tym kierunku, dopóki nie 
zostaną spełnione zasadnicze po- 
stulaty słowackie. 


BEZWZGLEDNE 


go zwycięstwa. Poseł Florek 
wskazał na ostatnie wypadki w 
dziedzinie międzynarodowej i 
wpływ na sytuację Czechosłowa- 
cji. Wezwał Słowaków do jednoś- 


Naród słowacki nigdy się nie|ei w walce o zrealizowanie umo- 
wy Pittsburskiej, podnosząc, że 


zrzeknie swei odrębności narodo- | 
wej i prawa do autonomii i wal- zwłaszcza w tym roku jako jubi- 
w ||cuszowym, walka ta winna być 
zaostrzona do ostateczności i 
prowadzona z największą ener- 
gia i poświęceniem. 


ZDENERWOWANIE 
CZECHÓW 

Organ stronnictwa ludowego 
„Slovak* wskazuje na to, że ak- 
leja słowackiego stronnictwa lu- 
dowego w kierunku zrealizowa- 
nia umowy Pittsburskiej wywo- 
łuje w kołach czeskich niezwyk- 
łe zdenerwowanie. Prasa czeska 


niu ręki „po przez mury i ploty“ 
„zarastaniu sobiepańskich ście- 


nié, że nie posiada ona mocy 
obowiazującej. Równocześnie 
skierowuje napaści pod adresem 
slowackiego obozu narodowego, 
dowodząc, że jego postulaty są 
bezpodstawne, a zwłaszcza żąda- 
nie przyznania Słowacji autono- 
tmnii, jest szkodliwe tak dla pań- 
stwa, jak i dla samego narodu 
słowackiego. Równocześnie nie- 


riat ghetta lewicy legionowo-peo- 
wiackiej święci w ramach lwow- 
skiego Ozonu swój triumf. grze- 
biac bezceremonialnie ideę zje- 
dnoczenia narodu. Przy tej spo- 
sobności nie możemy  powstrzy- 
mać się od wyrażenia współczu- 
cia dla p. wojewody dr. Biłyka, 
który zaszczycił swoją osobą, tę 
na wskroś nieudaną imprezę, Zor- 


względnością. pewien ostateczne- 


ZŁA WOLA 
„Slovak“ stwierdza, że rada ta 
jest dla Słowaków zupełnie bez 
znaczenia, gdyż już od 20 lat do- 
magają się takiego porozumienia. 
Protestiują przeciwko krzywdom, 
| a jakie sa stale narażeni, prze- 
konywując Pragę o słuszności 
ISS żądań. Słowacw spotykają 
się ze strony Czechów ze złą wo- 
lą i z zupełnym niezrozumie- 
niem. Wobec tego nie pozostanie 
im nic innego, jak walczyć z ca- 
łą bezwziędnością o swe prawa 
aż do zupełnego zwyciestwa. W. 
akcji tej słowacki obóz narodo- 
iwy połączy się z wszystkimi, któ- 
i rzy opowiedzą się za autonomią 


i Słowacji. 
l 


l 

|WALKA O WYKŁADY 

W JEZYKU 

SŁOWACKIM 
BRATISŁAWA, 25. 3. „Słoven- 
ska Pravda' pisząc o sytuacji na 
(uniwersytecie w Brarislavie, pod 
|kreśla, że po demonstracjach stu 
| dentów, domagających się wy- 
i kładów i urzędowania w języku 
|słowackim, sytuacja zmieniła się 
o tyle, że przez jakiś czas wla- 
dze uniwersyteckie posługiwały 
się w urzędowaniu językiem sło- 
wackim. W ostatnim czasie jed- 
nak władze te znowu zaczęły 
urzędować po czesku, a co wię- 


ganizowaną przez tych, którzy nie| które pisma czeskie radzą Sło-|cej, szykanują studentów. stoją- 
cheą odejść na zasłużony emery-| wakom, aby dla zrealizowania |cych na czele ruchu narodowego, 
swych życzeń weszli na drogę|nie dopuszczając ich do egzami- 


talny spoczynek. i 
y K. porozumienia z Czechami. 


TOR, 


nów it. p 


„Tajemnicze włamanie 
do Związku Pracv Obvw. Kobiet 


Sensacja w Pruisz 


Sensacja Pruszkowa stała się w 
tej chwili sprawa nadużyć wynikłych 
na terenie prac społecznych, związa- 
nych z akcja pomocy zimowej, a po- 
wierzonych przez Magistrat Związko- 
wi Pracy Obywatelskiej Kobiet, 

W tajemniczy sposób ginęły pro- 
dukty przeznaczane dla bezrobotnych 


tralne władze Ozonu dziś już wy- 
raźnie zrezygnowały z szeroko 
pojętej konsolidacji narodowej w 
Malopolsce. Zapewnieniom for- 
malnym, że obowiązuje nadal de- 
klaracja pułk. Koca, przeczą e- 
nuncjacje i fakty na terenie Lwo- 
wa i wschodniej Małopolski, 


wianych do pokrywania z funduszu społecznej p. Mariańskiej, wiceprze. 


pomocy zimowej przez osoby, któ- 
rym ta praca była powierzona. Pa- 
nowały również nieporządki w ku- 
chni, gdzie zamiast produktów, jakie 
miano dawać, wydawano produkty o 
mniejszej wartości (np. zupy na fla- 
kach, zamiast na mięsie). 


świadczące o odsuwaniu od współ 
pracy w Ozonie tych wszystkich, 


i na dożywianie dzieci. Niejasna jest Specjalnie opinia publiczna zwra- 
również sprawa rachunków, przedsta- | ca się tutaj przeciw osobie opiekunki 


Precz z Polską ! „Niech żyje Stalin 


wołano podczas arzemówień Drobnera 


KRAKÓW, 25. 3. Na wstępnej roz- 
prawie przeciwko Drobnerowi obrona 
ponownie podała świadków już raz 
przez sąd oddalonych: prof, Stani- 
sława Kota, Stefana Podgórskiego, 
redaktora Robotnika” Mieczysława 
Niedziałkowskiego, Adama Ciołkosza, 
N. Barlickiego i Stanisława Duboisa 
-- jako redaktorów „Dziennika Po- 
pularnego"”, oraz szereg innych dzia- 
łaczy lewicowych m. in. byłego pre- 
zesa Ligi Obrony Praw Człowieka i 
Obywatela — Szymańskiego i prze- 
wodniczącego Tow. świadomego ma- 
cierzyństwa — Ludwika  Szczepaś- 
skiego. Jednocześnie obrona zrzekła 
się świadka d-ra Fensterblaua, nie- 
dawno skazanego za komunizm. Pro- 
kurator sprzeciwił się wnioskowi ob- 
rony. Sąd zaś zapowiedział ogłosze- 
nie swej decyzji w toku proecsu, 

Następnie rozpoczęło się badanie 
14-tu wezwanych świadków. Są to 
komisarze policji, bądź referendarze 
starostwa z różnych miejscowości 
Małopolski. Świadkowie zeznają, że 
podczas przemówień Drobnera roz- 
agitowany przez niego tłum wznosił 
okrzyki w rodzaju: „Niech żyje Ro- 
sja Sowiecka! Niech żyje Stalin! 
Niech żyje rzad robotriczo - włościań- 
ski!” — a nawet jak twierdzi świa- 


W OSTROWIU WLKP. 


zaprenumerować „ABC można 
u p. Jana Cieślaka 
ul. Koszarowa 4 m. 3 


dek  Przeździecki 
„Precz z Polską!”. 
Drobner w podobnych momentach 
pozornie uciszał tłum, po chwili jed- 
nak agitował dalej niesłychanie agre- 
sywnie. Na dwa dni przed sa 


padały okrzyki: | niedziajek, ogłoszony będzie w Kra- 
kowie powszechny strajk, a za Kra- 
kowem pójdzie cała Polska! Stąd do 
barykad już nie dałcko!*. Po tym 
zebrani. tłum ruszył pochodem na 
piac Matejki, gdzie policja rozpro- 


mi zajściami krakowskimi w marcu | szyła go. 
1936 r. Drobner nawoływał do budo- Czwartkowe zeznania świadków 
wania barykad: „Bez względu na| wywarły na trybunale bardzo silne 
strajk w „Sempericie”, niech w po-| wrażenie. 

|oay | =] 


wodniczącej Związku Pracy Obywa- 
telskiej Kobiet, która ze swego sta- 
| nowiska w Związku została usunię- 
| ta, opiekunką społeczną pozostaje 
jednak nadal, Pani ta podobno za 
swoje funkcje opiekunki społecznej 
ciągnęła korzyści osobiste w ten spo- 
sób, że za pomoc udzielana najbied- 
niejszym z funduszów publicznych, 
żądala usług osobistych i pracy dla 
siebie i w swoim domu. 

Pa rozejściu się pogłosck o nad- 
| użyciach, w lokalu Związku Pracy 
Obywatelskiej Kobiet nastąpiło ta- 
jemnicze włamanie, które Zwiazek 
| przedstawiał jako usiłowanie kradzie- 

ży, robiąc z tego argument, iż po- 
przednie ginięcie produktów miało to 
s samo tło. 

Zaznaczyć nleży, iż p. Mariańska 
była poprzednic usunięta z Akcji 
Katolickiej, w Związku jednak pozo: 
stawała nadal. 

Jak najszybsze wglądnięcie w te 
„Sprawy i danie wyjeśień opinii pu- 
| blicznej, jest obowiązkiem czynników 
do tego powołanych. 


kupcy Żydowscy 


nie mają co sprzedawać 


Lamenti „Hajm 


Szczególnie zbliża się Pascha, a tu 
nie ma nawet suchego kartofla. 
Już się nie pikietuje kramów ży-! 
dowskich, bo kramarze już nie - 


„Hajnt* donosi: 

Wczoraj zwróciły się do war. | 
szawskich instytucyj pomocowych 
delegacje z miejscowości Sabin- 
Jeziory, Krzepice, Jelenów, Trusko- | 
lasy, Żarnów i innych. Delegacje 
przedstawiły straszne położenie ży- | 
dów w swoich kahałach. żydowska 
ludność po większej części wprost 
ginie z głodu, Wszystkie źródła © | 
trzymania wyczerpały się. Tylko, | ; i Ów 
jeszcze gdzieniegdzie znajdzie się EE kontrakcji ży- 
zamożniejzy żyd, ale i ten idzie. doakiej unerodonienie handle po 
stamtąd do sąsiednich miast więk- 
szych, aby nie być narażony na, dy miasteczka Soły. na  Wileńsz- 
napady. l czynie. gdzie dotąd żydzi żyli w 

Delegacje opowiadają, że przy- l Pa to jest Pozo UREN ma GE 

li ade do Waśtawy i. olicznej ludności. Najpierw lud- 
Simi je 7 SZAwy l ność wiejska saczęła wstrzymywać 
ich jedyną nadzieją jest, że żydzi, się od kupowania u żydów, a gdy 
warszawscy nie dadzą im zginąć.! joszcze kilku nieuświadomionych 


Soły organi 


j żywiołową siłą. dotarła ona również ' 


| mają czym handlować, Dlatego 
apelowali oni do komitetów pomo- 
cowych, aby ratować ich od 
śmierci głodowej. 


zuja bojkot 


Denuncjacje żydowskie 


item kupowało, przed sklepami r 

'jawiły się pikiety, Zaniepokojeni 
zydzi z Sól zwrócili sie go gminy 
żydowskiej w Wiinie, ktora nier. 
wenjowala u władz, Na skutek Go 
 lumcjacji zydowskiej aresztowask 
braci Stojeckich, którz- przybyli z 


| Poznańskiego, celem założenia skie 


| PU w Salach, 


| R 


mm Pir. 4 


Wołyński wóz Tespisa w drodze 


(Korespondencja własna „ABC” z Brześcia nad Bugiem) 


Mija już 6 łat od chwili pozyskania 
przez kresy wschodnie placówki ży- 
wego slowa i kultury polskiej — jaką 
jest Wolyński Teatr zm. Słowackiego, 
mający swą siedzibę w Łucku. Mindy 
i energiczny dyr. jan Rodziewicz, 
iwórca tego teatru dobrawszy sobie 
do wspólpracy zespół entuzjastów 
sztuki polskicj rekrutujących się z 
pierwszorzędnycii sił aktorskich, zna- 
nych nawet ze scen stołecznych, roz- 
począł przed 6 taty pionierską i cięż- 
ką pracę nad podniesieniem wzwyż, 
zaniedbanej zupelnie dziedziny życia 
kulturalnego Kresów Wschodnich. Te- 
renem prac tej ze wszech miar poży- 
tecznej placówki kultury polskiej są 3 
województwa -- wolyńskie, połeskie 
i lubelskie, Trasa objazdu teatru obej- 
muje 42 miasta. Koleją, autobusami, 
nieraz furmankami, dociera wszędzie 
teatr, siejąc kulturę polską na Kre- 
sach. 

Teatr pracuje na 2 zespoły, mając 
do dyspozycji 24 siły aktorskie i daje 
2 premiery miesięcznie. Praca teatru 


odbywa Się w nader ciężkich warun- į 


kach, w staiych podróżach przeważnie 
starymi wagonami 3 klasy udzielony- 
mi przeż* Dyrekcje Kolei za „słoną 
opłatą”. Teatr korzysta jedynie z 33% 
zniżki kolejowej, zniżki, którą może 
uzyskać bez trudu każda zbiorowa 
wycieczka. W ciąglej podróży pod 
akompaniament stukotu kół wagonu, 
„aktorzy opracowują swoje role do 
następnych sztuk, Próby sztuk odby- 
wają siĘ w Łucku i trwają ok. tygo- 
inia. 

Mimo tego, ze artyści muszą żno- 
sič stałe niewygody, jakie nastręcza 


ciagła podróż, nastrój wśród zespołu, 


jest zawsze miły i pogodny. Każdy 


z aktorów traktuje swój zawód z za-i 


miłowaniem i z dużą dozą optymizmu. 


Nie zrażają artystów liczne przeszko- | 
i 


dy, dotkliwe nieraz zimno w żle opa- 


lanych wagonach oraz chiód przejmu-; 


jący w „teatrach khesowych*, jak 
również brak prymitywnych 
tób dla pań i panów, 
mniejszych ośrodkach 
łamp naftowych, 
się aktorów na fortepianie, który za- 
stępuje stół oraz inne cienie tej pra- 
cy. 

Zagrzewa jedynie do pracy i skla- 


występy w 
przy świetle 


nawet; 
wygód w postaci oddzielnych garde-; 


charakteryzowanie i 


čia do wytrwania na tej placówce na- 
| der życzliwy stosunęk do teatru spo- 
| łeczeństwa kresowego.  Pubhcznośc 
| kresowa kocha swój teatr i tłumnie 
|odwiedza każde przedstawienie, da- 
jzc tym dowód swego przywiązania 
do teatru i podkreślając potrzebę eg- 
zystencji tej płacówki na kresach, Re- 
pertuar teatru jest bardzo bogaty, u- 
rozmaicony i starannie dobierany. — 
Dramat klasyczny jest przeplatany 
iekką sztuką współczesnych autorów, 
ido komedii muzycznej wiącznie, — 
Stwierdzić należy, że Teatr Wołyński 
będąc szerzycielem kultury polskiej 
|na kresach wschodnich spełnia do- 
niosłą rołę, dając możność publiczno- 
ści kresowej słyszeć czysta mowę 
polską i zapoznawać się z perlami li- 
teratury dramatycznej w wykonaniu 
świetnego zespołu teatralnego, to też 
prace i zaslugi tego teatru przez pu- 
hliezność polską są należycie cenione, 

Swoją egzystencję teatr zawdzię- 
cza samorządowi miastą Łucka, który 
się nim opiekuje, subsydiując go i 
udzielając locum na stała siedzibę. 
Samorząd miasta Lublina udziela 
bezpłatnie sali na przedstawienia, je- 
dynie Brześć stoi pod tym względem 
na szarym końcu. Nie tylko nie wspo 
maga finansowo teatru, lecz również 
nie poczuwa się do moralnego popar- 
cia tej placówki, Przykro jest, że sa- 
morząd brzeski nie docenia znacze- 


Potentat filmowy, żyd Samuel 
Goldwyn, posiada równie wiele 
pomysłowości, jak i tupetu. 

: W swoim czasie zaproponował 
on posłowi egipskiemu w Wa- 
szyngtonie wydzierżawienie pi- 
ramid, na których chciał umieś- 
cić potężne reklamy neonowe. 
Propozycja ta nie doczekała się 
odpowiedzi. 
Obecnie 


zdaje się, 


nia teatru dla Kresów. Dowodem tej 
obojętności może być ostatni jubile- 
usz zasłużonego artysty Teatru Wo- 
łyńskiego p. Orłowskiego, który w 
Brześciu przeszedł zupełnie bez echa, 
Polskie społeczeństwo miasta Brze- 
ścia docenia ofiarną pracę Teatru 
Wołyńskiego i jest mu bardzo 
wdzięczne za chwile kulturalnej roz- 
rywki stojącej na bardzo wysokim 
poziomie artystycznym, którą teatr 
społeczeństwu dostarcza. 


Zgłębiwszy więc wszystkie trudno- 
ści materialne i techniczne, jakie 
musiał przez szereg lat pokonywać 
teatr, by zdobyć dla kultury polskiej 
zastępy zupełnie niewyrobionej pu- 
bliczności kresowej, bez przesady 
możemy nazwać teatr ten  redutą 
nolskości na wschodnich rubieżach 
Rzeczypospolitej i życzyć mu szcze- 
rze dalszej owocnej pracy nad pod- 
niesieniem naszego regionu na wyż- 
szy szczebel kultury. Samorządy zaś 
kresowe w swoich preliminarzach bu 
dżetowych muszą znaleźć miejsce na 
umieszczenie pewnych sum tytułem 
subwencji dla Teatru Wołyńskiego, 
borykajacezo się z deficytem. Wy- 
chodzimy z założenia, że droga do 
podciągnięcia Polski wzwyż prowa- 
dzi przede wszystkim przęz zespole- 
nie kulturalne społeczeństwa. 


A, N 


mysł amerykańskiego żyda rów- 


Samuel bowiem nie mniej, ni 
więcej tylko pragnie zaangażo- 
wać do swych filmów 
króla Albanii. 
|szy, jaką Goldwyn wysłał do 
ochmistrza dworu towarzyszące- 
po księżniczkom. 


„Pragnąłbym bardzo z panem i 


Czy śliczna „Anny Ondra, mimo rycerskiej obrony Hansa Sóhnker: zostanie zaaresztowana przez 
nieubłaganego policjanta (Willy Schur)? Dowiemy się tego z filmu p. t. „Ten, któremu się oprzeć 


JACEK BRZEZINA 
WEZ 


nie można”, wytwórni 


51) 


PERŁY I KARABINY 


POWIESC 


Otóż, pięć lal lemu w domu kupca rozegrała się tragedia. 
Zachłanne dusze jego przyjaciół nie mogły dłużej wytrzy- 
mać mąk pożądania. W czasie ciemnej nocy, wśród wiejące- 
go z pustyni wiatru nieprzytomny kupiec, przywiązany do 
grzbielu dromadera, został wypędzony na pustynię. Ani je- 
go, ani jego wierzchowca nie znaleziono więcej. Pustynia ich 
zakryła, szakale i sępy sie pożywiły. Lecz znikły równocześ- 
nie i perły. Przyjaciele popcłniwszy zbrodnię, nie znaleźli 
celu, dla którego jej dokonali! 

I wtedy, jak gdyby na skulek przekleństwa, rzuconego 


na ich głowy przez nieszczęśl 


iwego kupca, opadł ich obłęd. 


Ilekroć zawieje wiatr z pustyni, drżą ze strachu i czekają na 


powrót upiora. Wiedzą, że to 


przecież nonsens, a jednak nie 


potrafią się oprzeć niemocy nerwów. 
Jeden stał się znanym handlarzem pereł, odziedziczywszy 


po nieboszczyku kupcu rynek 
mającym wrócić upiorem, owł 
je bogactwa. Drży, boi się, w 


„I wtedy, prócz strachu przed 


adnął go również strach o swo- 
każdym widzi złodzieja, ban- 


dytę... takiego, jakim sam kiedyś był. gs 7 
Drugi, by zatrzeć swój błąd, począł czytać biblię. począł 


straszyć wszystkich mękami 


piekielnymi, by mieć choćby 


trochę nadziej, że nic tylka sam będzie je cierpiał, że nie tyl- 


ko sam jesł taki zły... 


Stanley przez chwilę nic mógł głosu wydobyć z gardła. 
Historia była może mało prawdopodobna, a jednak'nic miał 
chwili wąłpliwości, że jest prawdziwa. 1 

— A co się slało z perłami handlarza”? 


Tobis - Film. 


Rypka znów zarechotał swoim nieprzyjemnym śmiechem. 

— To był najlepszy kawał. Proszę sobie wyobrazić, że 
handlarz przeczuwając coś, złożył swoje zbiory w ręce agenta 
angiclskiego, którym już wówczas był Gibson, z tym, że w ra- 
zie śmierci przejdą one na własność rządu angielskiego... 
Rząd dar przyjął, lecz, nie chcąc wywoływać skandalu, za- 
tuszował sprawę morderstwa. 


Chodziło o presliż wobec Arabów... Europejczykom nie wol- 
no się mordować między sobą, bo daliby zły przykład... ete. 
ele, jak to przykazania angielskie głoszą! 


ABC — NOWINY CODZIENNE 


nież zostanie zignorowany. Pan | zyskanie 


| wach życia 
siostry | 
Oto ustęp depe-| się w małym, ale ważnym króle- 


Córka angielskiego lorda 


wielka 


naturalizuje się w Niemczech 


Na wszelkich zebraniach czy 
kongresach narodowych socjali- 
stów, w każdym ważniejszym mo- 
mencie można ją ujrzeć, niedale- 
ko Hitlera, wpatrzóną w wodza z 
oddaniem. Wysoka, pełnych kształ 
tów, blondynka, o stalowych nie- 
bieskich oczach jest idealną 
przedstawicielką rasy nordyckiej 
i jako taka zachwyciła Hitlera, 
Znajomość ta trwa od 6-ciu lat. 
Miss Unity Valkyrie Freeman - 
Mitford jest najstarszą z 6-ciu có- 
rek lorda Redesdale, który nie 
chce nie slyszeć o ostatnim po- 
stanowieniu swej pierworodnej, 
zamiarze naturalizowania się w 
Niemczech. Jest jednak rzeczą 
pewną, że sprzeciw ojca nie wpły- 
nie na postanowienie córki. 


Naturalizowanie to będzie tyl- | 


ko zewnętrznym zadokumentowa- 
niem przynależności do narodu 
niemieckiego, duchowo bowiem 
miss Valkiria należy doń od lat. 


Albańskie królewny w filmie 
Neony na piramidach 


do tego, czy byłoby możliwe po- 
cennych i fachowych 
wskazówek  ksieżniczek w spra- 
dworskiego dla na- 
szego filmu, którego akcja toczy 


stwie Europy środkowej (sic!) z 
prastarą przeszłością. Chciał- 
bym się też zapytać, czy  księż- 
niczki nie zechciałyby może sa- 


nowy po-|księżniczkami porozumieć się co me wystąpić w tym filmie, kreu 


jąc królewskie role. W razie zgo- 
dy pragnąłbym uzyskać także 
zezwolenie króla Zogu“, 


Poranek autorski 
Zygmunta Ipohorskiego 


W niedzielę, 27 b. m., o godz. 
12%%j w kawiarni „Przez dziurkę 
od klucza“ (Krak. Przedm, 8), 
odbędzie się PORANEK SATY- 
RY I HUMORU Zygmunta Ipo- 
horskiego z udziałem Marii 
Chmurkowskiej , Witolda Waro- 
czewskiegó I autora. 

Wstęp wolny. 


Odkopanie baszty 
z XV w. 


Podczas dalszych robót konserwa- 
torskich na górze Zamkowej w Wil- 
nie odkopano zarysy trzeciej basz- 
ty z 15-go wieku, dotąd zupełnie za- 
sypanej gruzami i przykrytej ziemią. 


Baszta o podstawie prostokątnej 


| położona jest od strony północnej i 
I po obu stronach odnaleziono mur ob- 


wodowy, w którym baszta tkwiła. 


Winni pozostali nietknięci! 


Rys. 1. Ł. 


—- Wie pan, że nigdy bym się czegoś podobnego nie spo- 


dzicwał! 


Ta 


post- 


Wielkę część roku spędza ona w |dom pióra miss Valkirii 
i P 
IAWCY. 


Niemczech. Wraz ze swą siostrą scriptum pisze ona d 
Dianą i bratem Tomaszem Dawi-| Podpisuję się pełnym inacuiem i 
dem, którzy również wielbią Fü- | nazwiskiem, chcę bowiem. aby 
hrera, jest ona częstym gościem | każdy wiedział jaką wielka jestem 
Hitlera jak również Goeringa i nieprzyjacioiką żydów. 
Goebbelsa. Z pewnościz żadną z Podczas swego pobytu w An- 
Niemek nie rozmawiają oni tak o- | glii współpracuje miss Valkiria z 
twarcie o wszelkich mai ważnicj-|sir Osvaldem Mosley, przywódcą 
szych sprawach jak z tą trójką angielskiego faszyzmu. często też 
dzieci angielskiego lorda. można ją zobaczyć maszerującą 

Ostatnio ukazał się w piśmie | na czele oddziału czarnych koszul. 
antysemickim „Der Stürmer“ ar-| ze sztandarem w ręku. śpiewająca 
tykuł skierowany przeciwko ży- hymn faszystowski, 


Wybór pawilonu polskiego 


na Wystawę w Nowym Jorku 


i W dniu 6 marca przybyła do Po- 
| znania Komisja wyłoniona przez Pol- 
i ski Komitet Główny Wystawy w No- 
wym Jorku, celem dokonania wybo- 
| ru projektu na pawilon polski na Wy- 
i stawie Nowojorskiej. Przybyli: dy- 
rektor departamentu handłowego Mi- 
nisterstwa Przemysłu i Handlu Gep- 
pert, dyr. Warchałowski, radca eko- 
romiczny Ministerstwa Spraw Zagra- | 
nicznych, inż. arch. Kodelski z - 
| 


mysłu ı Handiu zatwierdzona i tego 
samego dnia jeszcze plany zostały 
przesłane do Nowego Jorku. Beda 
one zgłoszone na Wystawę do apro- 
baty przez biuro architektoniczne Wy- 
stawy w dniu 23 marca. W najbliż- 
szych dniach Jury otworzy koperty z 
nazwiskami projektodawców i po za- 
poznaniu się ze składem ekipy jaka 
zaprojektowała nagrodę III, wybrana 
będzie osoba architekta, który wyje- 
dzie do Ameryki celem opracowania 
wspólnie z architektami amerykań- 
skimi i z budowniczymi pawilonu, 
planów konstrukcyjnych. 

Ze względu na odmowę miasta 
Lwowa wypożyczenia Panoramy Ra- 
cławickiej, o którą tak zabiegała Po- 
lona Am-=rykańska, powodując się 
opłakanym staaem konserwacji płót- 
na Panoramy, Komisariat był zmu- 
szony zdecydować się na odstąpienie 
od kopiowania Panoramy. Okres ja- 
ki pozostaje, jest zbyt krótki, a prze- 
wiezienie nie wyschniętego płótna 
grozi zniekształcenien: rysów twarzy 
oraz konizcznościa odmalowania 
wszystkich bardziej delikatnych ele- 
mentów obrazu, Dla tfgo też jedyna 
możliwością było małowanie nowej 
panoramy na miejscu, co jednakże 
znacznie przekracza możliwości fi- 
nansowe Wystawy, ile że koszt ten 
wynosiiby około 1/2 miliona złotych, 
Wreszcie miejsce zajęte przez Pano- 
ramę zajmuje tyle metrażu potrzeb- 
nego na pokazanie Ameryce Polski 
we wszystkich przejawach postępu, 
że zwartość architestoniczna pawilo- 
nu niezmiernie zyskuję na wyłaczeniu 
panoramy. 

Dochodzą nas wiadomości, Że pew- 
ne konsorcjum zabiegu 4 prawo wy- 
budowania panoramy na terenie do- 
chodowych przedsiębiórastw koncesyj- 
nych Wystawy Nowojorskiej, Traktu- 
jąc o tym z Zarządem Wystawy w 
Nowym Jorku. Należy mieć nadzieję, 
że o ile impreza ta do skutsu doj- 
dzie, nazwiska artystów wybranych 
dia jej realizacji zagwarantują wyso- 
ki poziom artystyczny panoramy. 


Wielki sukces 


teatru dla dzieci Ortyma 


Teatr Orfyma ubiegłej niedzieli| na treść, jak i artystyczne wystawie- 
wystąpił ze sztuką p. t, „Baliiła”.| nie jest godne polecenia wszystkim 
Jest to historia dwunastoletniego Ge-| rodzicom, którzy dbają o to, aby ich 
nueńczyka i jego bohaterskich czy-j dzieci zobaczyły rzecz naprawdę war- 
nów, podczas powstania Genui prze- | tościową. | j k 
ciwko Austriakom. |; Dekoracje i kostiumy wykonane 

; a a zł zostały, z całą ścisłością według fo- 

Widowisko to jest wielkim sukee- | tografij genueńskich, których dostar- 

sem Teatru Ortyma., Tak ze względu | czyła ambasada włoska. W. D. 


sterstwa Komunikacji, radca Perłow- 
ski z Ministerstwa Skarbu prezes 
Stypiński ze Związku Izb Przemysło- 
wo - Handlowych, minister Gościcki 
ze Związku Izb i Organizacyj Rolni- 
czych, dyr. dr. Rasiński z Rady Han- 
dlu Zagranicznego, płk. Sikorski ze 
Związku Izb Rzemieślniczych. 

Oprócz tego przybyli b. chargć 
d'affaires Polski w Waszyngtonie p. 
Poseł Kwapiszewski oraz radca Ry- 
bicki z Wydziału Handlu Zagranicz- 
nego Ministerstwa Przemysłu į Han- 
dlu. 

Komisja zapoznala się szczegółowo 
z opinią Jury, które przyznało 1, 2 i 
3 nagrody, dwie równe czwarte, i wy- 
różniło jedną pracę. Następnie Ko- 
misja przystąpiła do analizy 77 prac 
nadesłanych, które w postaci blisko 
600 tablic i planów zapełniały dużą 
aulę Państwowej Szkoły Budowlanej 
w Poznaniu, Po kilkugodzinnej; pracy 
| Konusja zaxwalifikowała do realiza- 
i cji wybór nagrody I lub III. Przystą- 
|piono wówczas do wypowiedzenia in- 
į dyw idualnych opinij członków Ko- 
{ misji, przy czym okazało się, że na 
8 członków Komisji 7 wypowiedziało 
się za realizacja nagrody III, a jeden 
za realizacją nagrody I. Jako moty- 
wy podano niezmiernie ważne, z 
punktu widzenia Polonii Amerykań- 
skiej į umysłowości przeciętnego wi- 
dza na Wystawie w Nowym Jorku, 
elementy, a mianowicie połączenie w 
projekcie nagrodzonym jako TII. mo- 
dernizmu z pewną tradycją polską. 
Zyskała uznanie również ogólna syl- 
wetka nagrody III, Opinia ta została 
następnie przez Ministerstwo Prze- 
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— Za krótko jest pan w Kuweicie. Tutaj wszystkie» 
go można się spodziewać. A już jeżeli chodzi o perły lub 
broń... 

Wstał. 

-— Zaraz wrócę, muszę tylko sprawdzić, czy wszystko jest 
w porządku w szpitalu. 

— Perły... broń... Kto by też przypuszczał, że ci dwaj wa- 
riaci to mordercy... A może wobec tego oni i biednego Mon- 
lagne wysłali na łono Abrahama?.. — wspomniał pierwszy 
zamach na siebie. — Już zupełnie nie wiem, z kim mam do 
czynienia. Z bandą Flo, czy też z wariatami! 

Zaczynał szczerze żałować, że zgodził się tutaj przyjechać. 
W tak anormalnych pod każdym wzgledem warunkach nie 
było rzeczą przyjemną pracować. 

Coś się ruszyło za oknem i nim Stanley, chwyciwszy za 
coś twardego (w tym wypadku wazon z kwiatami), zdołał 
przybrać w łóżku pozycję obronną, do pokoju wdarła się tą 
nieco anormałną drogą Margaret Landon! 

— Na miłość Boską, tylko niech pan nie krzyczy! — po- 
łożyła na krześle trzymany pod pachą pakunek. — Ma pan 
tutaj swoje ubranie. Proszę zaraz się ubrać! 

— Ależ... — Stanley, który ze zdumienia zupełnie zanic- 
mówił, usiłował w tempie możliwie przyśpieszonym pojąć 
sytuację. Właściwie jednego tylko był pewien: iż dzień dzi- 
siejszy obfitował w nadmiar niespodzianek į niewvjaśnio- 
nych kwestii. 

Położyła mu delikatnie rękę na ustaci: (jakże słodki wy- 
dał miu się ten dotyk!). Później wszystko wyjaśnię. Teraz się 
odwracam i proszę jak najprędzej się ubrać, Nie mamy cza- 
su do slracenia! 

„Ja już chyba sam zwariuję!* — dumał Stanley wdziewa- 
jąc ubranie, jakby to określił Kłopot — „piorunem*. Czyż- 
bym do tego stopnia był wrażliwy, iż teorie doktora Rypki 
sprawdzałyby się na mnie już po paru dniach pobylu w tej 
arcymiłej miejscowości?*, — Swoją droga nie spuszczał oka 
z Margaret. 

Stała pod drzwianii, nasłuchując widocznie, czy nikl nie 
nadchodzi. (D e. n) 


Nr. 9% 


Wyrównany front młodzieży 


Walne Zebranie 9. G. G. W. 


pod znakiem zwyciestwa młodzieży nar.-rad. 


Dnia 22. 3. br. odbyło się doro 
ezne Sprawozdawcze Walne Ze- 
branie Członków T-wa Bratnia 
Pomoc Stud. SGGW. 

Zebranie otworzył Prezes T-wa 
p. Jerzy Szczeciński, w obecności 
Kuratora T-wa prof. 8. Dziubał- 
towskiego. Na Przewodniczącego 
Wal. Zebr. wybrano jednogłośnie 
p. Kazimierza Bogusławskiego. 

Przed przystąpieniem do po- 
rrądku dziennęgo przewodniczą- 
cy wezwał do uczczenia krwi po- 
ległego na pograniczu Litwy żoł 
nierza polskiego Ś. p. Serafina 
przez powstanie i minute ciszy. 

Sprawozdanie z działalności u- 
stępyjącego Zarządu złożył Pre- 
zes T-wa p. J, Bzcezęciński. 

W dyskusji nad  sprawozda- 
niem ustępujących Władz T-wa, 
silnie zaatakowano gospodarkę 
w Domach Akķaġemickich, doma- 
gając się przejęcia tych „Do- 
mów“ przez organizację akade- 
mieką utworzoną na wzór b. C. 
A. B, P. oran przywrócenie daw- 
nej nazwy „Kolonia im. Bolesła- 
wa Chrobrego“. 

Nieliczna opozycja (około 25 
esób) przez swych mówców bro- 
nita Adminietracji F. D. A. wy- 
giaspająe demagogiczne przemo- 
wienia, skierowane  przecjwko 
młodzieży narodawej. Wystąpie: 
nia tę spotkały się z należytą od 
prawą olbrzymiej większości ge- 
branych, 

Na wniosek Komisji Rewizyj- 
nej, Walne Zebranie uchwaliło 
Zarządowi absolutorium z po- 
dzlękowaniem, a prezesowi Tow. 
p. Szczecińskiemu zą jego owoc- 
ną i ofiarną pracę wyrażono spe- 
cjalnie gorące podziękowanie. 


W wolnych wnioskach przyjęto 
rezolucję w sprawie zajść w dniu 
20 marca. 

Wniosek potępiający czynniki 
żydowskie „za ich antypaństwo- 
we wystąpienia w dniach 18 i 19 
marca 1938 r. przez szerzenie pa- 
niki na rynku pienieżnym, óraz 
domagający się opublikowania na 
zwisk i pociągnięcia do surowej 
odpowiedzialności, aż do utraty 
praw politycznych i obywatel- 
skich włącznie* —przyjęto przez 
aklamację 5 

Również przez akiamację prze- 
chodzi wniosek, mocą którego 


datkowują się w wysokości 1 zł.. 
rocznie „na cele uzbrojenia i zao- 
patrzenia Legii Akademickiej". 

Następnie jednomyślnie przy- 
jęto wnioski, o obowiązku wzię- 
cią udziału w akcji zbiórki na 
Dar Narodowy 3 Maja, oraz wnio 
sek doniagający się wydania 
przez odpowiednie władze ustaw, 
surowo tępiących pornografię, 

Wszystkie pozostałe wnioski 
przeszły olbrzymią większością 
głosów. 

Zebranie zakończono odśpiewa- | 
niem Hymnu Młodych. 


ABC- NOWINY CODZIENNE 


Oficer w sieci intryg 


żydowskiej bandv oszustów 
został całkowicie zrehabilitowany 


Ofiarą perfidnej intrygi żydowskiej nie, dotrzymywał on słowa i w wy- 
wszyscy studenci S. G. G. W. opo- | padł por. Andrzej Jarski, kierownik | padku wcielenia poborowego do sze- 


referatu poborowego w P, K. U. 
Jarski urzędował w Brześciu Pod- 
łaskim, gdzie działała banda oszu- 
stów, na czele której stał Alter Bre- 
ner. Żydzi grasowali wśród poboro- 
wych. Brener, swego czasu urzędnik 
policji śledczej, utraciwszy posadę, 
zączął rozgłaszać, żę ma w wojsku 
wielkie stosunki i może za odpowied- 


nimi łapówkami zwałniaćc poboro- 
wych od wojska, 
System 
prawdopadobieństwa 


Pośrednik inkasował Znaczne pie- 
niądze od poborowych, zastrzegając 
się, że jeśli starania nie powiodą się, 
to wówczas pieniądze zwróci, lstot- 
Doi OE. uj 


„Działalność ” gospodarcza żydów 
Olbrzymie obroty „anon mów” 


Nowy transport do Beręzy 


W ostatnich dniach skierowano z 
Łodzi dọ miejsca odęgobnienia w Be- 
rezie Kartuskiej grupę t. zw, przed- 
giębiorców anonimowych, którzy wy- 
specjalizowzii się w tworzeniu sczo- 
nowych przedsiębiorstw  likwidowa- 
nych następnie bez możności ściąga- 
nią należności skarbowych. Domnie- ` 
manym celem tych przedsiębiorstw ` 
było dokonywanie pod ich pokrywką 
obrotów ze szkedą skarbu państwa 
przez inne finansowo odpowiedzialne 
firmy. O znacznych rozmiarąch owg- 
go zjawiska świadczy, że obraty 
zatrzymanych  przedsiębłorców, jak 
Berka Borenszteiną, Ksyla Frydma- 
na, Beli Brystowakiego i innych wa- 
hały się w granicach od 5 do 10 mil. 
zł, a uszczuplenie należności skarbu 
państwą od 200 do 400 tys, zl. rocz- 
nie. 
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Tragiczny wypad 
Feliksa Now 


W czwartek rano około godz. 7-ej 
na ul, Tamka przed domem nr. 37 zo- 
stał przejechany przez taksówkę znany 
kompozytor, Feliks Nowowiejski, lat 
M zagjjeszkały w Poznaniu w AL 


w skiej nr. 11. 
TAKS WE y rej T02-723 lamie. 
dził kiere Zygmunt Domijuński, 


zamieszkały przy ul. Dobrej nr. 20.: 


|N 


ek kompozytora 
owiejskiego 


Dzielnicowy st. post. Czubiński, który 
przechodził w tym momencie, zaopie- 
kował się rannym, przewożąc go ta- 
ksówką Domijańskiego do szpitala 
Czerwonego Krzyża. 

Kierowcę do czasu wyjaśnienia Spra- 
zatrzymano w X kom. P. Pi- 
owowiejski przyjechął do Warszą- 
wy na pogrzeb siostry swej matki, któ- 


Nowowiejski doznał szeregu Ogólnych ry ma odbyć się na cmentarzu Powąz- 
obrażeń oraz złeamónia prawej ręki. kowsldm. 
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SÓBÓTA A 

|" 446 _ „KK vapna- 6.40 Muzyka (ny 
ty), 7.00 Dzienajk. 7.14 Muzyka (płyty), 
8.06 Audycja dlą szkół. 11.15 Audycja 
dla szkół: „Śpiewajmy piosenki”. 11.40 
Engelbert Humperdinck:  Fragrnenty z 
ne i Małgosia", 1157 Sygnal czasu. 
12.03 Audycja południowa. 

15.30 Windomoeści  gospodateze _ 15.45 
Teatr Wyobraźni dla dzieci: „Dnia EJ 
marca 1794 r.'* — słuchowisko według 
L. Anczycg, w radiofonizacji Stan. Bro- 
nięwskiege, 16.19 Miniatury kwartetowe. 
Wykonawcy: Kwartet smyczkowy Roz- 
słośni Krakowskie] (St. Mikuszewski — 
I skrz, Herbert Nierychłu — IL skrz. 
Henrys Zarzygki + altówka, Józef Ma- 
kowiez m. wiolonczela). 16.50 Pogadanka, 
1706 „Pani na Barwałdzie, śląsk: rycerz- 
rozbójnik — felieton ar. Kr. Pieradz- 

j 1744 Recitai fortepianowy Pran- 
aine de Hagen”. 18.10 Pogadainka. 13.15 
Szkocka muzyka ludowa. 18.35 Audycja 
dla wsi. 1. Co pbowiązuje rolnika 
Pogodąnka. 2 Zakładamy szkółkę leśną 
=- pogadanka. 15.00 Audycja dla Pola- 

w zagranicą: 1. Audycja dla dzieci 
Dot, „Bitwa pod Griinwąldem". 2, Wiec- 
£zór starych piosenek: 1950 Pojradanka 
aktuajna, zu.08 „Diabelski jeździec” — 
oberetką w 3-ch aktach Emeryka Kil- 
miana, Wykonawcy: artyści teatru mu- 


żytznege „lutnia” i prklestra wilenska 
pog dyr M. Kochanowskiego. W przer- 
wię ok. godz. 2045: Dziennik i 24 
ktuglna. 2155 „Szkołą poetów - Skecz 
KAA ja Piucinskiego. 22.05 „Przy ko- | 
inku“ — lekka andycja muzyczna w 
oprie. Jana Lotka 1 Adama Eplera. 


Dziennik. Przegląd prasy 1 Komu- 
mkąt metęorologiczny. 


NAJCIEKAWSZE ALDYCJE 


15.45 Nistorycane słuchowisko dia 
dzieci, ” 


17.15 Recital fortepianewy Francine 


ae Hagen. 
„ 20.00 „Diabelski jeżdziec — operct- 
ka Kalmaąna. 
BI Skecz — „Szkoła poetów”. 
81.05 


„Przy kominku* — audycja 
Mittryezna. 

WARSZAWĄ IL 

„Claude Debussy" 


-muzyczny z okazji 
śm 


reportaż 
y 20-tej rocz- 
regyy jerci Debussy'ego. 14.10 Kencert 
WY, wkewy. 15315 Muzyka polska w 
Ura zespoy salənowego  Władysłąwa 
Aria skięgo. 18.00 Muzyka lekka. 18.50 
ien Perowe w wyk. Stanisława Bare | 
W zes. 1915 Instrumenty jazzowe solo 
cinse tagh (płyty). 22.00 „Tadeusz Mi- 


Zvką Uh "673" poezji. 2220 Mus 


STACJE KRÓTKOFALOWE 


Dzieci (Czas śodkowo - europejski). L.| 
Pieśni „. o 1%. polskim L angielskim. 2. | 
Bane cechowe i rzemieślnicze w wyko- | 
ak z JCZWórki radiowej" W przerwie 
Polsce”, 0.25; „Wczasy lugzi prący w 

3. Tatry jako teren wypraw 
rskieh — posad. w jęż. angiel- 
Warsaawa w zroiesce: piosenki | 
Darudie dawnych piosenek w 
Sokołowskiej i Ludwika 
5. „Ziemia sądccka w 


skii. rs 
e i 


x in 
Sempolińskiego 


pieśni“ — aud, z pieśniami ludowymi. 
6. L.ckką muzyką polska w wyk. zespo- 
iu Slefana Rachoiia 
AUDYCJE ZAGRANICZNE 
18.00 Paris PTT. Koncert orkiestrowy 


1935 Wiedeń. „Skowronek” — operet- 
ka Lehara... p i 

20.30 Sottens. „Requiem = BAI 

21.00 Rzym. „l gaaltro rustegbi = 
pera Wdlf-Forrariego (tr. * La faa 

21.00 Bruksela france. „Bory8 de 3 
now" — opera Mussorgséisťn - 
Tes Luksembirt. Koncert symfonicze 
ny 


NIEDŹIELA 


800 Sygnał czasu. SAME: gp 
wsi. 9.00 Transmisja na ożeńs pis- 
ścioła Najświętszej Marii Panny W 
karach Śląskichi (przez Katawica). pa 
żanie pasyjne wygł, Ks. arcybiskup dE. 
Józef Teodorawicz ,ze Lwowa). pran 
nabożeństwera reportaż z przed „kościo U 
przeprowadzi Stefan Kisielewski, 

1100 „Madame Butterfly" — skrót o" 
pery Giacomo Fuccini'ego. 12-08 Poranek 
symfoniczny. Tr. z Sali Sasklej w Kra- 
kowie. Wykonawcy: Krakowska Orkie= 
stra Symąfpniczna oraz Kwintet Instru- 
mentów Dętych. 1310 „© Maćku, który 
w górach przepadł: — opowiadanie se 
„Skaimego Podhala" Kazimierzę Przer- 
wy - Tetmajera. 13.10 Muzyka obiadowa 
Wykenawcy: Mała Orkiestra P. R. 1 To- 
la Mankiewiczówna — śpiew. 14.00 Wy- 
niki Wielkiego Zimawego Konkursu Ra- 
diowego, 14.45 Audycja dla wsi. 
15,45 „Wśzysticiego po trochu 
— audycja dia dziaei. 16.05 Stare pieśni 
ukraińskie, wykonawoy: Chór mesk} pod 
dyr. Iwana Qchrymowicza, Maria 5Sa- 
bat - Świrska (sopran), | Włodzimierz 
Bałtarowicz (tetior). 1645 „Amer -— po- 
nury cień Sahary“ — opowieść mówiona 
Konstantego Jodke ~ Narkiewiczą. | 

1700 Podwieczarek przy mikrofonie. 
Transgmisją z kawiarni „Arkadia“ w Po- 
zqnaniu. Wykonawcy: Orkiestra uger 
niusża Raabego, Kwartet revellersów 
Klemensa Wąberskiego, Sława Bestani— 
sopran, Janina Rorębska i Stanisław Jar 
worski -—- skecz, Wanda Krzyżanowska 
źakawska -— sopran, Jerzy Gerżabek — 
piosenki aktuąlnę. Adam Raczkowski — 
tenor, Stanisław Dzięgietewski 1 Hiero- 
nim Szperką — dwa fortepiany, Alfred 


Sikorski — konferancjer. 15855 Orygie 
nany Teatr Wyohrażni; „Ciemnogród 
— pramiera słuchowiska  groteskowego 


Stanisłatya Kubickiego j Kazimierzą Plu- 
cińskiego (z Poznania}, 19.35  „Błynni 
wirtuozi" (XVI audycja) Lili Pons — 
sopran i Emanuel Feuermann — wiolon- 
czela — (plyty). 20.35 Program na jutro. 
20,40 Przegląd polityczny. 20.50 Dziennik 
wieczorny. 2100 Wiądomości sportowe. 
21.15 „Sensacja amerykanska" — „We- 
sola Syrena“ w oprat. Glnczanki i An- 


| drzeja Nowickiego. 232.00 Opowieść o 
 Egethovenie {V audygja;; „Na szezyty” 


— reportaż w oprąc. Witoląa Hulewicza. 
22.50 Dziennik 1 IKomunikat meteorolo- 
gicznv. 

WARSZAWĄ FI. 

14.45 Twórcy opery wloskiej od Mgn- 
teverdlego do  Puccini'ego  (plyty).. 
1600 Felieton aRtydlny, 16.10 Zespół sa- 
lonowy. Wiktora Tychowskiego i Wikto- 
ra Osieckiego. 22.00 -— 1.00 Melodie lek- | 
kie i tancczne (płyly). 


Nadto z Łodzi wysłane do Berezy 
zawodowych pośredników w spra- 
wach podatkowych, jak Abramą Gel- 
rubina i innych oraz Henocha Sztają- 
sznajderą znąncgo zawodowego ulat- 
wiacza obchodzenia przepisów o tranz 
akcjach nieruchomościami na szkodę 
skarbu państwa. Do Kerezy wysłano 
również szereg  lichwiarzy, między 
którymi znajduje się Herkel Wurcel, 
trydniący się lichwą wśród rolników 
w okresie przednówka, włąściciel licz- 


nych nieruchomości w Radomsku. 

Ze skierowanej do Berezy grupy 
kryminalistów wymienić nalęży Jó- 
zefą Szewczyka kąranegą 14-krotnie 
zuchwałego organizątorą włąmań na 
terenie Zagłębia Dąbrowskiego, Her- 
sza Ejdenbucha pasera z Łodzi, cie- 
szącego się opinią złodziejskiego ban- 
kiera, Izraelą Godjasza 8-krotnie ka- 
ranego złodzieja kieszonkowega, u- 
trzymujacego szkołę złodziejską dia 
nieletnich. 


4 


jarzyny, 


j *kofzenie oromotyczne, grzyby itp. 
bez żadnych domieszek chemicznych 


Zvpy 


Kron 


— dobre zupy 


regów, oddawał pieniądze, oświad- 
czając, że „nic nie dało się zrobić". 

Cała ta kombinacja obliczona była 
w ten sposób, że pewna część pobo- 
rowych siłą rzeczy będzie zwolniona 
z wojska lub zaliczona do nadkon- 
tyngentu. Dzięki temu, zawsze pew- 
ną część pieniędzy wpłaconych przez i 
poborowych, którzy później „byl 
adyskwalifikowani przez komisję Ie-| 
karska lub zaliczeni do nadkantyn-| 
gentu stawała się własnością bandy | 
oszustów. 


Policja posiadała wiadomość o ist- 
nieniu szeroko rozgałęzionej bandy 1; 
przez długi czas tropiła ją, aż wresz- 
cie zlikwidowała, aresztując wszyst- 
kich wspólników, w tej liczbie i Al- 
tera Bręnera. 


intryga Brenera 


Prawomocnym wyrokiem sądow; m 
Brener skazany został na 3 lata wię- 
zienia. Karę tę odbywa! w więzieniu 
białostockim, skąd w styczniu ub, r. 
nadesłał sensacyjne pismo do proku- 
ratury, twierdząc, że dręczony Wy- 
fzutami sumienia postanowił wyjawić 
całą prawdę. List ten był niesłycha- 
ną intryga wymierzoną przeciwko 
kierownikowi referaty poborowego 
w P. K. U. w Bielsku Podlaskim po- 
rycznikowi Andrzejowi  Jarskiemu. 
Mianowicie szeroko opisując w jaki | 
sposób banda żerowała na ią 


wych, Brener zarzucił porucznikowi, 
że pozostawał on w $Ścisłym kontak- 
cie z całą bandą, dostarczając jej in- 
formacyj, który z poborowych zali- 


r 
czony jest do nadkontyngeniu lub | 
też zakwalifikowany jako niezdolny | 
do służhy. | 


Pozory winy porucznika były tuk 
powazne, że prokuratura przekazała 
iego sprawę do dochodzeń, a następ- 
nie do postępowania władz sądowych 


cywilnych. Jarski stanął oskarżony 
przed sądem, który nie dał wiary je- 
go wyjaśnieniom, że jest niewinny i 
skazał na półtora roku więzienia. 


Ofiara własnej 
nieostrożności 


larski padł ofiarą własnej nieostroż- 
ności oraz zbyt zażylych stosunków 
z Brenerem, który namówił go, abv 
zamieszkał u jego cioiki Racheli Bre- 
nerowej. Wynajęcie lokalu przez ofi- 
cera w fodzinie żŻydowskicj posluzyło 
jako przynęta dla wielu ż:dew pobo- 
rowych. Odtąd banda miała ułatwio- 
na pracę, opowiadając interesantom, 
że por. Jurski mieszka u szefa szajki. 
Wo oknie mieszkania wystawiono 
czapkę oficerską Jarskiego, jako szyld 
dla zglaszajątych się do Brenerów 
klientów. 

Na rozprawie w Sądzie Okręgo- 
wym Brener kategorycznie podtrzy- 
mywał swoje oskarżenie, twierdząc, 
że wzamian za oddawane usługi, da- 
wal on Jarskiemu łapówki w postaci 
prezentów, pożyczek oraz ulatwiał mu 
nawiązywanie znajomości z kobieta- 
mi. 


Ujawnienie intrygi 


Po wyroku skazującym por. Jar- 
ski zaapelował do sądu w Warsza- 
wie. Proces odbył się w czwartek. 
lu dopiero cała intryga wydała się. 
Sąd Apełacyjiiy na podstawie szęre- 
gu nieścisłości i sprzeczności ustalil, 
że Brener kłamal, wobec czego nie 
zasługuje na zaufanie. Por. |arski zo- 
stał w ten sposób uniewinniony. 
| OZONE. 


W GRUDZIĄDZU 


zaprenumerować „A BC“ można 
u p. Wawrzyńca Borowczyka 
ul. Mickiewicza 23. 


Eksmisja polskich straganiarzy 


r 


Do 


tuiui gatki miejzl.iegę naszej 
redakcji zgłosiia się w czwartek 
delegacja właścicieli straganów 


na pl. Kereplegą, oświadczając, że 
władze miejskie zarządziły ekstni- 
sję dwusiu budek z placu Kerger 
iego od strony ul. Okopowej. Jest 
to „dzielnica“ rynku stuprocento- 
wo polska, gdy natomiast  „cen- 
trany“ Kercelak jest wypełniony 


Na oczach tłumów przechodnió 


Bezrobotny skoczył na bruk 


Taiemnicze samobójstwo na moście Kierbedzia 


W czwartek w południe "liczni 
przechodnie na wiadukcie mostu 
Kierbedzia na Nowym Zjeździe by 
li świadkami samobójstwa młode- 
go mężczyzny. 

Nowym Zjazdem w kierunku 
mostu Kierbedzia szedł jakiś męż- 
czyzna, który w pewnej chwili 
przeszedł barierę i zamierzał sko- 
czyć w dół, Joden z przechodniów 
chwycił go za rękę, lecz nie mo- 
gac zatrzymać wyrywającego się 
mężczyzny puścił go. Desperat ru- 
nal na bruk uliey Matriensztadt 
przed domem nr. 31. 

Kilka kobiet, które były $wiad- 
kami tragicznej sceny, dostało 
spazmów. Mężczyźnie, leżącemu w 
kałuży krwi, natychmiast pospie- 
szpno z ratunkiem, Zawiadómiono 
policje oraz pogotowie tatunkowe. 
Przybyły lekarz stwierdził zgon 
wskutek pękniędia podstawy eząsz 
ki i wypłynięcia mózgu. 


ze znalezionych przy  denaeie 
dókumentów ustalono, że jest to; 
Eeon Marciniak, lat 30. robotnik, 


zam. przy ul. Górczewskiej nr. 73. 
Marciniak od dłuższego czasu | 


pozostawał bez pracy. Zamjeszki- 
wał on w jednopokojowym miesz- 
kaniu wraz z matką oraz dwiema 
siostrami, pracowpicami jednej z 
fabryk na ul, Leszno, 

Marciniak często upijał się i 
wówczas urządzał awantury. Wy- 
bijał szyby w mieszkaniu matki | 
dęmolował urządzenie. Miał on na 
rzeczoną, z którą dość często się 
widywał. 

Przed miesiącem Marciniak ko- 
rzystając z nieobecności domowni- 
ków postanowił popełnić samobój- 
stwo. Zamknął drzwi na klucz, na- 
palił w piecu, zakręcił drzwicz- 
ki, a  następnię rozebral się 
i położył do łóżka, Nad  wieczo- 
rem gdy płatka powróciła z pra- 
cy, nie mogąc dostać się da mięsz- 
kania, zajrzała przez okno na 
parterze. Widząc syna leżącego na 


wznak z rozciągniętymi rękami, 
zorientowała się, żę stało się coś 
złego i żaalarmowała sąsiadów. 


Wyważono drzwi, a następnie we- 
zwano pogotowie ratunkowe. Le- 
karz przewiózł Marciniaka do szp. 
na Czyste, gdzie zdołano go u- 


Notowania giełd warszawskich 


GIEŁDA PIENIĘZNA 
Dęwizy: Holandia 293.70; Bruksela | 
89.25; Lońdyń 26.33; Nowy Jork 
5.30 i jedna czwarta; Nowy Jork (ka- 


bel) 5.30 i pół; Oslo 132.35; Paryż; 
16.31; Zurych 121.75. 
Pażyczki: 3 proc. pram. inwest, I 


em. 82.00; II em. 81.50; 3 proc. prem. 
inwest, seriowa I em. 90.50; i 
rówka 40.75 — 41.00; 4 proc. konso- 
wewn. państw. 65.50; 5 proc. kon-i 
wersyjna 70.50 (drobiie) 71.25. | 

Listy zastawne: . 8 proc. 
dolar. gwar. kupon 58.25; 4 i pół pr. | 
ziemskie seria V 62.00; 5 proe. War- | 
szawy (1933 r.) 69.25 — 69.00; 5) 
proc. Łodzi (1938 r.) 62.75 — 62.63— 
63.00; 5 proe. Częstochowy 1933 al 
60.00; 8 proc. poż. szkolna 75.00. | 

Akcje: Bank Polski 111.50; Warsz. 
Tow. Fabr. Cukru 35.25; Lilpop 65.50 
Starachowice 37.00 — 36.75; Żyrar- 
dów 068.50. 


GIEŁOA ZBOŻOWA 


Pszenica jednolita 27.00 — 27.50; 


dola- ; 


lidacyjna 66.75-67.00; 4 i pół proc. 1:40:00; 


ziemskie 10.00; 


zbierana 26.50 — 27.00; żyto I st. 
19.25—19.75, owies I st. 21,50—22,00, 
II st. 19.75 — 20,25, jeczmień bro- 
warny 19.50 — 20-00; jęczmień 
17.75 — 18.00, groch polny 24.00 -— 
26.00; Victoria 28:00 — 29.00; 
łubin niebieski 14.50 — 15.00, żółty 
15.25 — 15.75, rzepak zimowy 58.00 
— 54.00; ietni 51.00 — 52,09; rzepik 
zimowy 49.00-50.00; letni 49.00 — 

siemie Iniane basis 00 proc. 
— 48.00, koniczyna czerw. sur, 
100.00-110,.00: koniczyna biała 198.00 
f mak niebieski 107.00 — 
112.00; maka psz. g. I 42.50—45,00, 
g. II30,50 — 32.00, pastewną 16.50 
— 17.50; żytnia gotunek pierwszy 
30.50—31.50, gat. II 19.50 — 20.50, 
tazowa 22.25 — 23,00, otręby pszenne 
grube 16,25 -—16.75, średnie 14.75—! 
15.25, miałkie 1475 — 15.25; żytnie | 
12.25 — 12.75, makuchy Iniane 19.00 


|-—49,50, rzepakowe 15.50 — 16.00, ru- | 


ta sojowa 22.75 23.20, słoma praso- 


wana (żytnia) 6.25—0.75, siano słod.| okresie porównawczym. Zniżka ta 


kie prasowane 18.75 — 11.28; 
sowane 8.25 — 9.20. 


pra- 


trzymać przy życiu. 

W czwartek rano gdy wszyscy 
udali się do pracy, Marciniak oko- 
ło godz. 11-ej zamknął drzwi, scho 
wał klucz do kieszęni i wyszedł na 
miasto. 

Zwłoki zabezpieczono na miej- 
scu. Policja prowadzi dochodzenie 
celem ustalenia przyczyny samo- 
bójstwa. 


į staca 


z piacu Kercelego na Wołówkę 


strąganami 
mi. 
Właściciele budek polskich ma- 
ją w ciągu dwóch dni, do soboty 
włącznie, rozebrać budki i prze- 
nieść się na osławioną Wałówkę. 
Z ogólnej ilości polskich budek 
j straganów, których jest na plecu 
Kercelego agółem 300, wobec ty- 
straganów żydowgkieh, 
200-cie ma zmiłkrme w ciągu dwóch 
dpi z powierzchni miasta. Przenie 
sienie uczciwych polskich spraga- 
narzy na żydowską Wołówkę, rów 
na się dia nich wytykowi śhilerci. 


wylącznie żydowskie- 


Nie będzie od rzeczy żaznaczyć, że 
żydzi zuobyli centralny Kercelak w 
r. 1920, kiedy katolitcv straganiarze 
bronili Warszawy przej nawałą þol- 
szewicką. Należy zaznaczyć, że żydzi 
w wiekszożej wypadków posiadają 
stragany w calym tego sława za- 
czeniu, t. j. obszerne budowle, gdy 
polski stan posiadania ograniczą się 
do malutkich budek. Wicle ze stra- 
ganów żydowskich stanowi pe pro- 
stu tajemne składy towaru, za które 
właściciele nie placa żadnych podat- 
ków. 

Tyle delegacja straganiarzy, 
dzimy, że Zarząd Miejski pewien 
tę sprawe wyjaśnić i kraywdzącą 
polskich kupców decyzję cofnąć, 


Ba- 


ABC sporiowe 


Polska-Warszawa 7:1 
Rehabilitacja naszych reprezentantów 


W czwartek odbył słę na $tadionię . 
Wojska Polskiego treningowy mecz | 


piłkarski pomiędzy reprezentacją Pol. 
ski i reprezentacją Wąrgzawy. Repre- | 
zęntacja Polski zrehabilitowałą się, 


dijąż Warszawę w stosunku 1:1 (6:1) 
Bramki dlą zwycięzców zdobyli: Wi- 
limowski (4), Piontek (2), Wostal 
(1), a Ula pokonanych Cieelera. 


ZZM 


7a / wy « 
Wiadomosci 
ZJAZD RZEMIOSŁA 
POMORSKIEGO 
Przygotowania do wielkiego zjaz 
du rzemieślniczego, który odbę- 
dzie się w dniu 10 kwietnia w 
Bydgoszczy są już na ukończeniu. 
W zjeździe weźmie udział z górą 
1000 delegatów. Na zjeździe zosta- 
nie scharakteryzowane położenie i 
postulaty rzemiosła Wielkiego Po- 
morzą. 

PRZEMYSŁ DRZEWNY 
QGCZEKUJE OŻYWIENIA 
Izba Przem. - Handlowa w Wil- 
nie rozpoczęła studia nad możli- 
wością nawiązania stosunków go- 
spodarczych polsko - litewskich. 
W nawiązaniu tych stosunków 
szczególnie  zainteresawany jest 
przemysł drzewny, który z uspław 
nieniem Niemna odzyskałby moż- 
liwości nowej szerokiej ekspansji: 
UDZIAŁ PORTU GDAŃSKIEGO 
W OBROTACH MORSKICH POL. 
OBSZARU CELNEGO 
Łączny przeładunek obu portów 
polskiego obszaru celnego wyniósł 
w pięrwszych 2-ch miesiącach r. b. 
2549,988 tan wobec 2.371.727 ton 
w tym samym okresie r. ub. W o- 
brocie tym udział Gdańska wy- 
niósł 42 proc., wobec 46 proc w 


nastąpiła wskutek zmniejszenia 
się wywozu, natomiast w przywo- 


gospodarcze 


zie nastąpił znaczny wzrost udzia- 
łu gdańskiego. Łączny wywoż wy- 
niósł 2.021.105 ton w porównaniu 
z 2.034.201 ton w anałogicznym o- 
kresie r. ub, w czym! udział gdań- 
skiego portu wyniósł 41,6 prota, 
wobec 48,5 proc. Za to w łącznym 
przywozie, w ilości 528.883 ten na 
port gdański przypada 4% prae. w 
porównaniu z 31,6 proc. w pierw- 
szych 2-ch miesiącach 1937 r. 

ZWIĘKSZONE POŁOWY 
ŁOSOSI 

Z nastaniem niczwykle cieplych 
dni na wybrzeżu polskim, popra- 
wiły sie połowy lososi na pol- 
skich wodach terytorialnych, zwła 
szcza pod przylądkiem rozewskim. 
Łososie w miarę ocieplania się 
atmosfery, podchodzą bliżej po- 
wierzchni wody, ca ułatwia znacz- 
nie ich połowy, 


Wypłynięcie zwłok 
kobiety 

e bes: aaa -. JAA 
Z rs w porcie czerniakowskim, 
w pobliżu kiubu „Syrena” wypłynę- 
SE kobiety niewiadomego na- 
ŻWISKI i adresu, Rysopis: lat okało 
kę wzrost 150 cra, szcznyła, twarz 
UNPLEIM, wlosy ciemno - blond, czoło 
niskie, nos mały. 

bDenutka przebywała w wodzie o- 
kolo 3-ch miesiecy, 


"= 


„Francja nie może czekać” 


W <"rzedea"u nowego przesilenia 


3. 


PARYZ 24. 
wnętrzno-polityczna uległa znów, 
w czwartek wieczorem tak po- 
ważnemu zaostrzeniu, iż w ko- 
łach parlamentarnych poczęto u- 
ważać kryzys rządowy za nie- 
unikniony. 

Senat na plenarnym posiedze- 
niu poważną większością, bo 190 
głosami przeciw 88 odrzucił pro- 
jekty finansowe rządu, które pod- | 
jal jako własny projekt senator 
socjalistyczny Betull, 

Jak wiadomo, komisja finanso-. 
wa senatu dokonała zasadniczej ` 
zmiany w projektach rządowych, | 
przedstawiając senatowi swoje zostało zwołane posiedzenia rady 
własne propozycje, w myśl któ- ministrów. Sytuacja w tej chwili 
rych rząd dostawał upoważnie- | znajduje się w rękach premiera 
nie do zaciagania kredytu w Ban- | 
ku Francji tylko do wysokości 5! 
miliardów franków, gdy projekty 
finansowe rządu przewidywały, 
iż łącznie z subsydium dla kasy 
obromy narodowej rząd będzie 
mógł zaciągnąć kredyt w wysoko- 
ści 9 miliardów franków. 

Dyskusja była właściwie potę- 
pieniem całej polityki gospodar- 
czej i finansowej frontu ludowe- 
go i wezwaniem pod adresem pre- 
miera Bluma, aby ustąpił miej- 
sca ponadpartyjnemu rządowi o- 
calenia publicznego. 

Francja nie powinna dawać 


Sytuacja we- światu — oświadczył sen. Camil- 
Je Feerrand — obrazu wewnętrz- 
nego skłócenia w momencie, gdy 
w Europie słychać szczęk broni. 
„Francja — panowie -— nie może 
dłużej czekać“ — oświadczył sen. 
Abel Gardey. 

Długie przemówienie premiera 
iBluma, który starał się uzasad- 
nić projekty finansowe rządu, 
spotkały się z zimnym przyję- 
ciem senatu. 

Niepowodzenie, jakie ` odniósł 
premier Blum w senacie, wywo- 
łało wrażenie kryzysowe, tym- 
bardziej, że na dzień jutrzejszy 


witany przez Izbę oklaskami wy- 


Wobec zwycięstw powstańców 


„Łowcy ludzi” pracują 


ze zdwojoną energią 


SALAMANKA, 24. 8. Komuni-| dzenia, powołujące pod broń nie 
kat głównego dowództwa donosi: l mężczyzn, lecz i kobiety. 
Wojska powstańcze posuwają się| Oczekiwane są przy tym wkrót- 
naprzód na froncie Huesca, nie|ce najdalej idące zarządzenia. | 
zważając na zie warunki atmosfe- | Jak mówią, specjalne dyrektywy | 
ryczne oraz opór  okazywanyj wydano do t. zw. „łowców ię = 
przez nieprzyjaciela. olan dzi“, zajmujących się na terenie 
gen. Franco zajęły szczyty masy- | zagranicznym rekrutacją ochot- 
wu San Gregorio w pobliżu Tar- | ników. 

diente. Na odcinku południowym, | e 
przylegającym do rzeki Ebro, | 
wojska przekroczyly w kilku miej | 
scach rzekę Ebro i zajęły na prze- | 
ciwległym brzegu pas głębokości | 
10 km., przerywając front nie- 


Jednocześnie wojska powstuji-. 
cze zajęły skrzyżowanie dróg 
Gersa i wkroczyły ma drogę, ła- 
czącą Gersa z główną szasą pań- 
stwową, prowadzącą z Saragossy Na punkcie 


pierwszym po- | 


do Lerida. rządku dziennego czwartkowego | 
BILBAO, ŚW 5 Wialkie. suk ' posiedzenia Senatu byl projekt 
cesy wojsk powstańczych wywo- | ED waj G utsroju adwokatury. 
Komisja prawnicza "Senatu do 


łały popłoch wśród przewódców 
lewicowych w Barcelonie. W 
stolicy Katalonii wydano zarzą- 


„ostatniej chwiłi debatowała nad 
tym projektem tak, że omawia- | 
no go dopiero po załatwieniu 
! wszystkich innych punktów. 


| 
| Zażydzenie adwokatury | 


Wybił szyby | 
| Sprawozdawca sen. Jeszke za- 
u prokuratora | znaczył, że ustawa umożliwi ad-, 


by dcstać się za kraty wokaturze polskiej wyjście z do- ' 
tychczasowej anormalnej  sytu-- 
TARNÓW, 24. 3. Do jednego z 


acji i stworzenie takich warun- 
prokuratorów zgłosił się skazany na' ków, które by zapewniły jej na- ' 


karę  kilkomiesięcznego więzienia leżyty rozwój. W adwokaturze 
z zawieszeniem narkoman, Antoni naszej rażą olbrzymie dyspro- , 


Skóra, z prośbą o aresztowanie go. 
Skóra uzasadnił prośbę tym, że nie 
potrafi na wolności zwalczyć swego 
nałogu. i 

Gdy ze względów formalnych od- 
mówiono prośbie, Skóra wybił w kan- 
celarii wszystkie szyby, co oatatecz- 
nie zaprowadziłlo go za kratki. 


porcje. 


Jezeli w apelacji poznańskiej 
jest 600 adwokatów w czym 6% : 
narodowości żydowskiej, to już 
w Wilnie na 350 adwokatów jest 
249%, żydów, w Lublinie na 300 
adwokatów 28,5% żydów. w War ` 
 szawie na 2100 adwokatów 53% 
żydów, w Krakowie na 1300 ad- 


Onegdaj narkoman zmarł w wię- 


zieniu, przy czym przed Śmiercią wokatów 54% żydów, a w apela- 
wyraził życzenie, by z jego pienięczy, cji łwowskiej na 2500 adwoka- 
złożonych w depozycie więziennym, m 


zapłacono 
szyb. 


za wstawienie wybitych 


| 008S SAMOLOTEM | 


EEE POETY ROTY ZEE E ITYTAK 
Najlepsze obiady 
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cy „isśronika Kupiecka“) Oddział miejski „ABC“ Al 
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ADMINISTRACJA: Warszawa. Al Jerozolimska 121 Tel 309-33, 309-32 Kasa, 
Jerozolimska ja 1 piętro Teli 8-18-33 Zarząd 1 Dział Ogłoszeń: A] 
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PRZEDSTAWICIELSTWA: Łódź, 
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| tów polskich a szczególnie do 
młodego pokolenia aby nie za- 
przepaścili tych możliwości, ja- 


i ka wprowadziła do projektu. Po- 


TOA T e 
62 (sekretariat) 665-69 (ogólny), 336 59 (Dział gospođar- 
Tei 


puchalteria) 
Jerozolimska Sa 


Bluma, gdyż rząd nie postawił i 
senacie łącznie z przedstawiony- 
mi projektami finansowymi kwe- | 
stii zaufania, tak, że premier | 
Blum może wyciągnąć konse- 
kwencje i podać się do dymisji, | 


|lub też zaakceptować kontrpropo-|je dniem decydującym, 


zycje senatu. 

Piątkowe posiedzenie rady mi- 
nistrów winno więc przynieść wy ` 
jaśnienie sytucji rządowej. W ka- 
żdym razie należy zaznaczyć, iż 
ponowna fala strajków, która u- 
widoczniła się w dniu dzisiejszym 
zarówno w paryskim okręgu prze- 
mysłowym, jak i północnym okrę- 
gu przemysłowym Lille wpłynęła i 
również na zaostrzenie się sytua- 
cji politycznej. 


LONDYN, 24. 2. W czwartek po | głos expose o polilyce zagranicz- 
południu premier Chamberlain po | nej Anglii 


posiadamy pewne żywotne in- 
teresy oświadczył Chamberlain, w 
obronie których staniemy do wal- 
ki, jak np. obrona terytorium bry- 
tyjskiego i naszych linii komuni- 
kacyjnych, bez których nie może- 
my istniec. Są również inne po- 
wody, dla których gotowi jesteś- 
my walczyć jeżeli będziemy zmu- 
szeni wybierać pomiędzy walką a 
wyrzeczeniem się naszych idea- 
łów, naszej wołności, naszego pra- 
wa do życia — wszystkiego. co jest 
zgodne z naszą ttadycją i ym 
charakterem. `“ - pou 


Liga Narodőw zawiodła 
Długi czas większość Anglików 
wierzyła, że w Lidze Narodów zna- 


leżliśmy narzędzie wymuszania i u- 
trzymania pokoju. Moja dawna wiara t; 
pe 


Ligę Narodów, jako w narzędzie 
utrzymania pokoju zostałą 


e) 
o 
wstrząśnięta, Nie jest to RE: 


tów 730c, przeciętnie udział ży- 
dów w adwokaturze wynosi 53%. 
Wśród aplikantów stosunki wy- 
glądają jeszcze gorzej, gdyż np. 
we Lwowie na 1700 aplikantów 
jest zaledwie kilkudziesięciu Po- 
laków. 


Nie należy się- łudzić, - aby 
wprowadzenie nowej ustawy z 
miejsca uzdrowiło stosunki w 


adwokaturze. Przewidywać nale- 
ży, iż trzeba będzie na to conaj- 
mniej 9 lat, który to okres usta- 
wa przewiduje jako przejściowy. 
Sen. Jeszke apeluje do adwoka- 


kie im ustawa daje. 
Sen. Jeszke omawia następnie 
poprawki, które komisja senac- 


prawek tych jest 80 do 160 arty- 
kułów. 


Żydzi atakują 


W dyskusji żyd sen. Trocken- 
heim zarzucił, że najważniejsze 
postanowienia ustawy zostały 
sformułowane pod kątem widze- 
nia odżydzenia adwokatury, a 
przepisy o aplikantach mają cha 
rakter wybitnie polityczny. 

Jego wywody spotkały się z 
maeną odpowi,dzią sen. Petra- 
życkiego. 

P. s. Trockenheim, mówił sen. 
Petrażycki, zarzucił projektowi 
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Losy rządu Tubelisa przesądzone 


rzucenie projektu Bluma Ks. Mironas premierem 


Litwa w chwili ważkich decyzji 


RYGA 24 3. Donoszą z Kowna: 

Sytuacja w związku z przesi- 
leniem gabinetowym na Litwie 
staje się coraz bardziej naprężo- 
na. Czwartek był — jak się zda- 
który 
przesądził losy gabinetu Tube- 
lisa. 


Ks. Mironas premierem 


Wieczorem odbyło się nadzwy- 
czajne posiedzenie rady mini- 
strów. na którym pod wpływem 
wydarzeń w kraju zapadła osta- 


teczna decyzja podania się do 
dymisji tządu premiera Tube- 
lisa. 


Oficjalnego komunikatu jesz- 


Angha chce pośredniczyć między Rzeszą a Czechosłowacją 


nikiem ostatnich wypadków: fakt, że 
zasada zbiorowego bezpieczeństwa 
zawiodła w r. 1936 nie oznacza, że 
powinniśmy się- wyrzec idei Ligi Na- 
rodów. Nie mniej zdrowy rozsądek 
nakazuje przyznać, że staraliśmy się 
włożyć na Ligę Narodów zbyt wielki 
ciężar. Nie straciłem jednak nadziei, 
że Liga Narodów stanie się skutecz- 
nym narzędziem utrzymania pokoju. 
Dzisiaj jednak nie jest nim. 

Powstała kwestia zobowiązań, wy- 
nikających z paktu Ligi Narodów. 

Premier powołał się na oświadcze- 
nie b, min. Edena, — jako wiążące, 
-~ żę dbrójite potęga Anglii może 
hyć nójłta dla udzielenia pomocy o- 
fierze agrósfi węawypadku, w którym 
Anglia uzna to za wskazane zgodnie 
z postanowieniami paktu Ligi. 


Sprawa pomocy 


dla Czechosłowacji 


— "Taki wypadek — oświadczył 
premier — mógłby np. dotyczyć Cże- 


Senat uchwahi ustawę 


oa O ustroju adwokatury 


wbrew sprzeciwom żydowskim 


3 gal] 
ustawy o ustroju adwokatury, że 


nie kieruje się on obiektywiz- 


mem, bo zmierza do r 


adwokatury. 
„Sprawiedliwy” 
stan dzisiejszy 


Pragnę zapytać; czy stan obec- 
ny, gdy w adwokaturze Polacy 
są w mniejszości, jest sprawie- 
dliwy? Czy sprawiedliwym jest, 
że adwokatura polska nie rządzi 
dziś swym samorządem? W ad- 
wokaturze dziś czynnikiem kie- 
rującym i decydującym są żydzi. 

Im prędzej żydzi zrozumieją 
stanowisko, jakie mają zająć w 


życiu polskim, tym prędzej na- 


stąpi załagodzenie i uspokojenie 
wzajemnych stosunków. 

Po krótkiej dyskusji w gloso- 
waniu przyjęto wszystkie popra- 
wki zaproponowane przez komi- 
sję oraz poprawkę zaproponowaną 
przez sen. Roga. Poprawka ta 
brzmi, że Rada Adwokacka może 
skreślić z listy aplikanta, który 
w ciągu 2 lat od daty złożenia 
egzaminu adwokackiego nie zo- 
stał wpisany na listę adwokatów. 
Sen. Rogowi chodziło o to, aky 
aplikant nie był skreślony auto- 
matycznie na podstawie ustawy, 
ale by Rada Adwokacka miała 
możność rozpatrzenia sprawy 
skreślenia w każdym poszczegól- 
nym wypadku. 

Ustawę uchwalono. 


krążą- 
Sme- 


cze nie wydano. Według 
|sen pogłosek, prezydent 

topa, który wobec stanowiska 
partii opozycyjnych a takže or- 
ganizacji b. wojskowych przyjął 
dymisję premiera Tubelisa, two- 
rzenie nowego rządu powierzył 
generalnemu kapelanowi wojsk 
litewskich księdzu Mironasowi. 


Dwa memoriały 


Ostateczną dęcyzję w sprawie 
dymisji gabinetu  Tubelisa po- 
przedzilo memorandum b. prezy- 
dentów i b. premierów Litwy, 
stwierdzające, że obecna sytu- 
acja wymaga radykalnych zmian 
|w życiu wewnętrznym państwa 


Wytyczne polityki Anglii 


Chamberlain o wojnie i pokoju 


| 


l 


choslowacji. Min. Eden użył celowo 
słowa „może być użyta”, ponieważ w 
takim wypadku nie ma automatycz- 
nego zobowiązania podjęcia akcji 
zbrojnej, zdyż zobowiązania automa- 
tyczne mogą być podejmowane tylko 
w stosunku de obszaru, w którym 
„dane państwo posiada żywotne inte- 
rey. Rząd angielski uważa sie za 
związany tym oświadczeniem. W pra- 
wdzie Liga Narodów jest osłabiona. 
ale to nie oznacza, że rząd angielski 
w żadnych okolicznościach nie będzie | 
interweniował z tytułu swego człon- 
kostwa w Lidze Narodów. 


Anglia I Francja 

Muszę jednak dodac — ciągnął 
dalej premier — ze w kwestii pọ- 
koju i wojny nie chodzi wyłącznie 
tylko o zobowiązania prawne. Je- 
żeli wojna wybuchnie, wątpliwym | 
jest czy udział w niej ograniczy 
się tylko da tych, którzy przyjęli 
i takie zobowiązania. Zupełnie jest | 
niemożliwym  przewidzięć, które | 
państwa mogą być uwikłane W 
wojnę, jeżeli ona wybuchnie. Nie- 
ubłagany bieg wypadkow  qnoże 
się okazać poteżniejszym, niz fór- 
malne oświadczenia. W takim wy- 
padku jest zupełnie możliwe, że 
poza państwami, będącymi strona- 
mi w danym sporze, inne państwa 
również byłyby natychmiast uwi- 
kłane. Dotyczy to przede wszy-, 
stkim Anglii i Francji, między kto | 
rymi istnieje długotrwała przyjażń 
a których interesy są nieroziączne. 


Nierealna propozycja 
sowiecka | 


— MM m Z M 


propozycji sowieckiej odbycia konfe- 
tercji europejskiej i stwierdził, że 
Sowiety same nie wierzą w jej możli. | 
wość i celowość, szczególnie jeśli | 
chodzi o kwestię czechosłowacką. 
W tej kwestii nadszedł obecnie naj- | 
odpowiedniejszy czas -~ mówi pre- 
|mier — by wszystkie środki, jakimi 
rozporządza dypiomacja, zostały uży- 
te na rzecz pokoju. Rząd angielski 
' przyjmuje do wiadomości i nie lek- 
ceważy konkretnych zapewnień da- 
nych przez rząd niemiecki, 

Z drugiej strony rząd angielski wi- 
dzi z zadowoleniem, że rząd czecho- 
słowacki podejmuje praktyczne kro- 
ki w ramach konstytucji czechosło. 
wackiej, by zapewnić uzasadnione 
postulaty mniejszości niemieckiej, i 


Hiszpania. — Rozmcwy 


z Rzymem | 
W sprawie hiszpańskiej premier 
raz jeszcze podkreślił, że rząd ańgiel- | 
i ski zamierza wytrwać w polityce nje- | 
interwencji i surowo potępił bombar- 
dowanie ludności cywilnej w wojnie 
hiszpańskiej. 
W kwestii rozmów z Włochami 
premier oświadcza, że rząd otrzymał 
| daleko idące zapewnienia rządu wło- 
JA, między innymi jeśli chodzi o 
Hiszpanię, a świeżo rząd wioski po- | 
nowił zapewnienia, że Włochy nie 
mają zadnych terytorialnych, polity- 
icznych isekonomicznych zamiarów w 
Hiszpanii tab na wyspach Balearskich 
Premier również stwierdził, że w roz- 
mowach angielsko - włoskich iest do 
|zanotowania duży postęp i zakończył 
j obszernym omówieniem zarządzeń 
| podjętych dla rozszerzenia i przyśpie- 
'szenia zbrojeń. 


Premier Chamberlain przeszedł do ) gy 


i żądająca utworzenia nowege 
rządu. 

Memorandum to rozrzucone zo 
stało również jako ulotka na u- 
licach Kowna. 

Również zarząd związku b. 
kombatantów litewskich złożył 
na ręce prezydenta Smetony me- 
morandum, żądając mianowania 
na stanowisko premiera gen. 
Razstikisa, dowódcy pierwszej 
armii. Prezydent Smetona miał 
oświadczyć na powyższe memo- 
randum, że sam bierze ną siebie 
odpowiedzialność za ostatnie wy 
darzenia. 


Ludowcy 
i chrz. demokraci 
za porozumieniem 
z Polską 


Wreszcie także w czwartek w 
godzinach popołudniowych grupa 
polityków ludowców i partii 
chrześcijańsko + demokratycznej, 
złożyła na ręce prezydenta me- 
moriał, w którym szereg b. mini- 
strów, wywodzących się z róż- 
nvch obozów politycznych, a tak- 
że działaczy politycznych, doma- 
ga się od prezydenta utworzenia 
rzadu koalicyjnego. 

Memoriał podkreśla, że porozu- 
mienie z Polską można byłoby 
zrealizować kilkanaście lat temu, 
gdyby nie nieprzejednane w tej 
mierze stanowisko „tautyninków* 
które doprowadziło do tego, łe 19 
marca trzeba było przyjąć ulti- 
matum. 


Losy rządu przesądzone 


Losv rządu Tubelisa są prze- 
sądzone. Wszyscy pragną jego 
ustąpienia: jedni, jak szowini- 
stycznie nastrojona mlodzież ja- 
ko demonstrację za przyjęcie ul- 
timatum polskiego inni, jak 
str. chrześcćc, - demokratyczne i 
część armii dlatego, że uważają 
obecny rząd za niezdolny de prze- 
prowadzenia takiego porozumie- 
nia z Polską, które dałoby Litwie 
korzyści. 

„Wizyty radcy 
Kłopotowskiego 

W czwartek przed południem 
radca Kłopotowski zlożył oficjal- 
ne wizyty w litewskim MSZ, oma- 
wiając sprawy związane z przy- 
jęcicm posła polskisgo. 
| a | ag taadwncdć 


Bezrobotny” 


oszukał skarb 
na 80 tysięcy zł. 


Urząd Skarbowy w Łodzi prowadzi 
dochodzenie przeciwko żydowi, Abra- 
mowi kanfmanowi, zam. w Łodzi przy 


„ul. Woiczańskiej 53, podejrzewając go 


o machinacie i ukrywanie dochodów 
nu niekorzyść Skarbu Państwa. 
Kaufman, do niedawna muzyk kine- 
matograficzny naskutek sprowadzenia 
imow dźwiękowych staje się bezro- 


„botnym. Pomysiuwy żyd przystępuje 


do pracy jako agent biur nimowych 
i pracuje na wlasny rachunek — po- 
średiiczy w wynajmie Flmów mię- 
dzy wlaścicielami biur lilmowych i 
kinamii, dorabiając się dużego mająt- 
ku. W ubieglymt tygodniu władze 
skarbowe zwróciły uwagę na działal- 
tość Kaufmana i w toku obserwacji 
aarządzono Szczegółową kontrolę 
ksiąg. Wówczas. wykryto olbrzymie 
nadużycia na szkodę skarbu państwa 
wskutek prowadzenia podwójnych 
ksiąg. Straty jakie poniósł skarb pań- 
stwa wynoszą około 80 tysięcy zło- 
tych. Dalsze dachodzenie trwa. 


Spłoszeni 
włamywacze 


Do agencji pocztowej w Belime- 
wie za pomocą wyłamania zamków 
dostali się niewykryci di. 'ychczas 
sprawcy. którym nie udało się jed' 
nak nie ukraść, ponieważ zostali 
spłoszeni przez nocnego dozorcę. 
Włsmali się oni najpierw do lo- 
kału szkoły powszechnej w Boli- 
mowie Ae 
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iwśród artykułów) 80 gr., w reklamach (wśród ogloszeń) — 60 gr. 
mym 70 gr Notatki reklamowe — 1 zł Komunikaty i wyjaśnienia 


Drobne po 20 gr za wyraz, duże lite 
dwójnie. Notatki rekłamowe oznacza 
szeń Administracja nie odpowiada 
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